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N i C p C W & O Ś Ć  h d z  k s n c a .
Zdaje się, że .łłynAe. a raczej osławione „Fort- 

wursteln11 Taaliego. zamieniło się jnż na stały i 
zasadniczy środek dz.iałania sztulu rządzenia nie- 
lyłko w A ustry i. lecz także na Węgrzech. Przez 
kilka lat z rzędu operował nim zręcznie dr Koei- 
ber. Jego następca, bar. Gantsch, zerwał wpraw­
dzie z ta „maksymą11 i zapragnął przez rady­
kalną zmianę ordynacji wyborczej usunąć ogól­
ny marazm, jaki „maksyma11 ta  wytworzyła. 
Powiodło się to nie jemu, lecz baronowi Becko­
wi — pytanie atoli, na jak  długo? Ozy z no­
wym parlamentem będzie można wejść na dro­
gę szczerej a energicznej pracy nad uzdrów 4- 
niem zabagnionych wewnętrznych stosunków 
monarchii — to jest dziś jeszcze zagadką, nad 
której rozwiązaniem wielu w państwie łamie 
Bobie głowy. Tymczasem atoli Taaffowska ta 
tak tyka przeniosła się do stosunków austro- 
wągierskich a także do wewnętrznych spraw 
Węgier. Bez końca wloką się wprost rokowa­
nia ugodowe między obu częściami monarchii, 
a jeżeli rozmaite oznaki i objawy nie mylą, 
zanosi się na to, że długo jeszcze w tej dzie­
dzinie piekących spraw państwa panować bę- 
dz.ie dotychczasowa niepewność

Ministrowie austryaccy wrócili wczoraj z W ie­
dnia i przy^ :eżii z sobą — znów całą powódź 
pogłosek, — z których nic pewnego dowiedzieć 

ani nawet domyśleć nie można. Tym razem 
WpTnWdzie — według tych pogłosek, przebieg 
rokowań był rzekomo pomyślniejszy, uiż dotych­
czas. Według jeanej w ersji rezultat ma być 
nawet dość znaczny, — co więcej, powiodło się 
nawet „osiabić11 istniejące do tej chwili przeci­
wieństwa. W sprawie długów' państwowych, w 
kKestyi węgierskiego dodatku w kwestyi we- 
teiynaryjnej i podatków komunikacyjnych, osią­
gnięto już „niemal11 porozumienie. Mimo to — 
rokowania znów zostały... p r z e r w a n e ,  a przy­
gotowywania do dalszych wymagać będą dł uż­
s z e g o  j e s z c z e  c z a s u .  A więc i tym razem 
wynikiem narad jest tylko n a d z i e j a ,  że 
przecież coś się da zrobić w przyszłości.

Lecz i tę nadzieje rozwiewa bezlitośnie organ 
nowego tajnego radcy, węgierskiego ministra 
handlu Kossutha, ..Budapest". W  przeciwieństwie 
do orwcli pogłosek więdeiLkich wywodzi on w 
touie głębokiego przekonania, że i teraz porozu­
mienie me da się osiągnąć. Dalej dowiadujemy 
się z jego wywodów, że rząd austryaeki wystą­
pił rzekomo z nowemi żądaniami, które wogóle 
kfaastyomiju możliwość zawarcia ugody. Tę nie­
spodziewaną śmiałość rządu austryackiego uwa­
ża orgńn węgierski za następstwo wyniku wy­
borów do Bady państwa, lecz mimo to dziwi jej 
się bardzo. Zaznacza on w końcu w tonie gro­
źby, że Węgrom zaczynają się już przykrzyć te 
lokowania bez końca — i że stanowczo żądać 
muszą, ażeby wreszcie zapadła decyzja, natu­
ralnie nie w myśl nowych ..rzekomych nrosz- 
c zeń11 austryaeki cli, którym się — zdaniem „Bu- 
dapestu“ — Węgrzy nigdy nie poddadzą.

Komu teraz dać w iarę, na której wersyi o- 
przeć horoskopy ? Najlepiej może nie bawić się 
wcale w przewidywania, lecz pogodzić się z my­
ślą. że długo ..eszcze będziemy świadkami takich 
be? owocny cli i oko w ań

Na tę samą drogę wszedł teraz, jak się zda­
je, także nowy zatarg korony z Węgrami. Na­
gły wyiazd cesarza z Budapesztu wywołał ogól­
ne mniemanie, że jesteśmy w przededniu nowe­
go, groźnego przesilenia na Węgrzech. Mówiono 
już głośno o nieuniknionej dym isji całego gabi­
netu w ęgierskiego, a co najmniej m inistra spraw 
wewnętrznych, lir. Andrassego. t  ymczasem i te­
go rzekomo już nieuniknionego zwrotu jeszcze 
raz zdołano uniknąć. H r Andrassy był onegdaj 
na dłuższej uudyencyi u cesarza — a po tej 
audyeucyi zabrał się nie do napisania podania 
o dymisję, lecz do ponownego „przerobienia11 
swego projektu ustaw gwarancyjnych — w myśl 
życzenia korony. Wobec tego grożące już prze­

silanie uważać można za zażognane, przynaj­
mniej na pewit-n y:zits.

Nie zmieni tt> w niczem faktu, iż obecna sy­
tuacja  na Węgrzech jest rzeczywiście poważna 
Wnosić to można nietylko ze znanych jnż wypad­
kowi okoliczno-: i. lecz także z wiadomości, iż znów 
pojawia się na widowni Koloman Szell. ten mąż 
s tan u , którego zawsze wołano, gdy chodziło o 
łagodzenie przeciwieństw^ zażeguywanie burzy. 
Zatedw m się ukazał w Budapeszcie, już padł 
ofiarą iiittn iew m  Lecz z tego interyiewu nic 
pewnego dowiedzieć się nie było można, tak że 
nawet powstała polemika o tu. czyr Szell jest 
za wywalczeniem ustaw gwarancyjnych, czy też 
przeciwko forsowaniu t< go postulatu. On zresztą 
jest również mistrzem w sztuce „furtw ursteln11, 
czego dał lirz.no dowody, tern atoli różni się on 
od austryackich móżów stanu , że i tą sztuką 
zawsze coś umie uzyskać dla swej ojczyzny.

Ogólna tedy znów zapanowała niepewność, 
atmosfera bardzo duszna i bardzo nieprzyjemna, 
która daje się we znaki całej pracy politycznej 
w obu częściach m onarchii, a która zapewne 
ciążyć będzie także nad nowym parlamentem 
austiTackun.

Duma u  ftiM tyi agrarnej.
Sobotnie posiedzenie Dumy uważano powszooh 

me za próbę ogniową trwałości Dumy. Biv.cz 
cały tydzień przedtem rozchodziły się najbar­
dziej alarmujące wieści o bliskiem rozwiązaniu 
Dumy. Można sobie tedy wyobrazić, w jakiem 
nastroju hradowala ona w sobotę, żywiąc to 
przekonanie, że od uchwał, w dniu tym przez 
nią powz.ętycli, je j los zależy.

A przedmiot obrad był szczególniejszej wagi. 
Występowali mianowicie referenci poszczegól­
nych projektów reformy ag rarn e j. broniąc ich 
i stawiając odpowiednie rezolucje w sprawie 
prz.ejścia do porządku dziennego nad dekla­
ra c ją  agrarną Stoły pi na. Wszystkich projektów 
agrarnych jest pięć; socyal-rewoluoyonistów, so­
cjaldemokratów, trudowików, narodowych so­
cjalistów  i kadetów'. NTa trybunę weszło tedy 
pięciu najtęższych przedstawicieli tych partyj 
i wygłosiło długie mowy, które nawet w tak 
rudy men tar nem streszczeniu, -w., jakiem podają 
je dzienniki rosyjskie, przynoszą zaszczyt umie­
jętnościom oratorski.n leaderów' partyj opozy­
cyjnych.

.Streścimy kilka najwybitniejszych mów, wy­
głoszonych ir sobotę.

Pierw.-! y  zabrał głos przedstawiciel soeyal- 
rewolucyjnej party i M u s  z e n  ko , młody 3:5-le- 
tui inżynier gurniczy z gub Karskiej. ,>oc,val- 
rewolucj jiiy . projekt agrarny, który w swoim 
czasie streściliśmy w ,.N Reformie1', opiera się 
na zasadzie unarodów iema ziem i, t j. na znie­
sieniu wszelkiej prywatnej własności ziemskiej, 
upaństwowił niu wrszysikich ziem i rozdziału jej 
pomiędzy ludność rolniczą według normy pracy. 
Poseł Muszenko, broniąc tego projektu, wyka­
zuje uicoś-: dek laracji agrarnej Stołypina Naj­
pierw wskazuje mówca na to. że rząd wr ciągu 
toku nauczył się już nieco poważniej traktow ać 
sprawę agrarną. W ostatniej deklaracji »Sfołv- 
pma nie nm już tych zuchwałych i ordynarnych 
wykrzykników, któremi w poprzedniej Dumie 
odpowiadał na wywody mówców towarzysz mi 
nistra Hurko. Przeciwnie Stołypin poszedł aż 
tak daleko, że „chętnie zgadza się na przymu­
sowe wywłaszczenie, gdzie ono okaże się uie- 
uniknionem".. Dotychczas rząd negował samo 
istnienie kwestyi ag ra rn e j. siowo ..głód-1 było 
wykreślone ze słownika dzienmkurstw a i publi­
cystyki. Dziś Stołypin przyznał już , że rząd 
„jest przerażony11 upadkiem włościaństwa.' „Po­
trzeba było, ażeby kiołirh goryczy przepełnił 
•się, aby lud zapienił się od gniewu, aby fale 
jego podniosły się w żądzy straszliwej zemsty, 
to dopiero wówczas rząd zdecydował się przy­
znać, że gospodarstwo ludowe, ta  podstawa na­

szego życia gospodarczego, zmarniało niesłycha­
nie, l>o dopiero wówczas panowie obszarnicy 
raczyli pogodzić się z m yślą, że sąsiadami ich 
będ \ ludzie spokojni i wrolni, a nie głodni po­
gromcy11.

l ’os. Kułler (kadet) wyraził się, że dzień u- 
stania rozruchów agrarnych będzie dniem li­
kw idacji marzeń agrarnych Stołypina, ponie­
waż wówczas ceny ziemi podniosą się tak  wy­
soko. że bank włościański nie będzie ich mógł 
w ykupywać. Socyal-rewmlucyjny mówca jest od­
miennego zdania, mianowicie, że jakkolwiek 
nędzne są plany refcrmy agrarnej rządu, to 
rząd ten chętnie wyrzeknie się ich w chwili 
uspokojenia ruchu agrarnego, tak  jak  chętnie 
wyrzekł się p. Kutiera (jako minister w gabi­
necie W iłtego reprezentował w nim pierwia 
stek opozycyjno-łiberalny) po stłumieniu po­
stan ia  w Moskwie.

Przechodząc do krytyki szczegółowej poglą­
dów' Stołypina na reformę agrarną, pos. Mu­
szenko nazywa skandalem fakt, że pierwszy 
przedstawiciel rz.ądu tak lekkomyślnie zlekce­
waż! ł przedłożone już Damie projekty agrarne, 
że t ik  zupełną wykazał ignorancyę w elemen­
tarnymi kwestyach cl onomicznych i socjalnych, 
iż zanim „wzniósł się na niebotyczne wysokie 
stanowisko czysto państwowego i bezstronnego 
punktu widzenia, powinien był spuścić się naj­
pierw do szkoły przygotowawczej i nauczyć się 
rozróżniania elementarnych kW'estyj“.

Dla Stołypina jednak żadne argumenty nie 
nuigą mieć wartości, wszystko, co my tu po- 
v ienjy, mum mu się wydać rozbiciem i rujno­
waniem państwa, ponieważ państwo w jego po­
jęciu, to uligarcliia, to system policyjny, to to, 
co doskonale symbolizuje stójkowy ze swoją 
rozpaezliw le prostą filozofią: „Trzymaj i nie 
puść!-1

Załatwiwszy się ze Stołypina*, pos. Muszen­
ko jmświęca krótki ustęp swej mowry polityce 
agrarnej kadetów', którzy są najdalej na prawo 
wysuniętą partyą, uznającą zasadę przymuso­
wego wywłaszczenia. Mowma potępia metodę 
kadetów ciągłego obcinania i redukowania ich 
i tak  niedostatecznego programu agrarnego i 
porównuje kadetów z pewnym muzułmaninem, 
który miał dwie- żony — sta rą  i młodą Młoda 
wyiy wala nu, z głowy wszysikie siwe ułosy, 
a stara  wszystkie czarne, rezultat zaś był taki, 
że szczęśl-wy żonkoś wyłysiał To samo grozi 
kadetom, którzy balansują pomiędzy starym u- 
trojein a postulatami nowego z tą  tylko róż­

nicą. że oni sami wyrwią sobie wszystkie włosy 
z głowy.

Mowę swoją uończy pos. Muszenko temi sło­
wy: ^.Naiód wybrawszy uas, dał nam swoje 
pełnomocnictwa, dał nam wysoki urząd jego 
przedstawicieli. A rząd uważa uas za wrogów 
narodu. Jak ie  szyderstwo, jakie naigrawanie 
się z narodu. Rząd widocznie przejęty jest sza- 
lounn pragnieniem wypróbowania aż do końca 
cierpliwości narodu. Jak ie uiozrozumienie, że 
w walce z, narodem, rząd sam siebie i naród 
popyelia wr przepaść. Ale nie było jeszcze w lii- 
storyi przykładu, aby naród upadał w przepaść, 
natomiast dość: mamy przykładów na to, jak 
rządy były strącane w otchłanie11.

Ze zbliżonego stanowiska krytykował Uekla- 
racyę Slułypina pos. rlarawajew jako leader 
grupy pracy, która nie domaga się wprawdzie 
unarodów icnia ziemi, ale oświadcza się za przy- 
musowem . bezpiatnem wywłaszczeniem wielkiej 
posiadłość i za utrzymaniem kolektywnego wła­
dania ziemią, tw ażając, że tylko w drodze koo­
peratywy, opartej na kolektywizmie agrarnym, 
będzie mogło podnieść się na wyższy stopień 
gospodarstwo włościańskie.

Kryty kując deklarację Stołypina, Karawajew 
zaprzeczył przedewszystkiem, jakoby włościanie 
.-auu domagali się koniecznie uregulowania kw'e- 
*iyi agrarnej na zasadzie własności indywidu­
alnej. Przeważnie w tych dziesiątkach tysięcy 
instrukcyj, czyli t. zn . „nakazów-11, które wło­

ścianie dali swym posłom, niema nigdzie ani 
wzmianki nawet o własności prywatnej.

W dalszym wywodzie zbija mówca twierdze­
nie Stołypina, że reforma agrarna, oparta na 
zasadzie przymusowego wywłaszczenia zrujnuje 
tylko rolnictwo i doprowadzi do nędzy stan 
włościański

„Panowie — woła posei Karawajew' — po­
każcie mi drugie państwo, w którem minister 
w ciągu jednego roku mógłby twierdzić raz, że 
włościanin popadną w nędzę, jeżeli się im da 
ziemię po cenach najniższych lub naw et zupeł­
nie zadąrmo, a natomiast znowu drugi raz, że 
wzbogacą się, jeżeli bedą tę  ziemię kupoiwah 
po najwyższych spekulacyjnych czysto lichwiar­
skich cenach.11

M inister występuje przeciw wywłaszczeniu 
13C.000 obszarników' na rzecz 100 milionów 
ludu. Powiada, że jest to naruszenie świętej 
zasady własność*. „Czy jednak rząd naprawdę 
spodziewa się, że uda mu się przekonać wło­
ścian, iż jeżeli w imię interesów rzekomo pań­
stwowych wolno wyw.aszczać ojców dzieciom, 
mężów żonom, synów matkom, jeżeli wolno na­
wet wywłaszczać samo życie, to niewolno je 
dna u nawet, jeżeli wymaga tego rzeczywisty 
interes państwowy, wryw'łaszczać obszarników?'1

„Przymusowego wywłaszczenia domaga się 
stanowmzo wszystek lud — dosłowmie wszystek. 
Majac tedy za sobą sprawiedliwość, wiedzę, 
naukę, interesy i opinię 100 milionów pracują­
cego Indu z całym spokojem i stanowczością 
domagamy się przymusowego wywłaszczenia11 — 
zakończył swą mowę pos. Karawajew.
Ze stanowiska socyal-demokratycznego baidzo 
konsekwentną mowrę wygłoGł pos. Ceretelli, do­
wodząc, że reformy agrarnej nie można uwa­
żać za wstęp do rewolucji socjalnej, bo na tę 
ostatnią nie nadszedł jeszcze czas. Rosya prze­
żywa obecnie epokę w id ki ej rewolucji mie­
szczan ;kiej, a reforma agrarna na takicii zasa­
dach oparta, ca lakich chce ją  mieć ogromna 
większość Dumy i narodu, wynika konsekwen­
tnie z charakteru tej rewolucji.

l*o zamknięciu dyskusji, kiedy miano przy­
stąpić do glosowania nad rezolucjami poszcze­
gólnych frakcyi, z których to rezolucyj każda 
była ostrem potępieniem - deklaracyi agrarnej 
Stołypina, kadeci zaczęli robie starania, .aby do 
głosowa nu. -wogóle me dopuścić, ponieważ oba­
wiali się, że w razie przejścia którejkolwiek 
proponowanej rezolucji, rząd może Dumę roz­
wiązać.

Zazadał tedy głosu w sprawie formalnej pos. 
Kizewetter i w imieniu stronnietwa koustytu- 
cyjiio-deinokraiycznego zaproponował, aby Du­
ma rozstrzygnęła najpieiw  kwestyę. ezj nad 
proponowaneini rezolucjami wogóie należy gło­
sować. Przeciw głosowaniu bowiem nad niemi 
przemawia ten bardzo ważny wzgląd, że prze­
cież wnioski agrarne poszczególnych frakcyj 
rozpatruje kom isja i że uchwalenie przez Du­
mę już teraz pewnych rezolucyj w tej materyi 
przesądzałoby niejako wynik pracy lcomisyi, a 
w każdym razie bardzony ją  w tej pracy k rę ­
powało.

Po krótkiej dyskusyi, w której członek ko- 
misyi agrarnej Łcudowik Berezin dowodził wprost 
przeciwnie, że mianowicie koiuisya agrarna o- 
czekaje od Dumy wyraźnych dyrektyw' dla swo­
jej pracy, i że dlatego nad rezolucyami należy 
głosować, Duma 238 głosami pizeciw 1 Dl u- 
chwaliła nad rezolucyami nie głosować.

W  ten sposób uczyniono zadość żądaniu rzą­
du, aby Duma nie wypowiadała się w sprawie 
jego deklaracyi agrarnej, leaderzy partyj rady­
kalnych wyłuszcz.yli swoje poglądy, a cala 
sprawa utonęła w' kom isji teraz już na czas 
dłuższy.

Ze strony kwestyi agrarnej Dumie, nie grozi 
już niebezpieczeństwo czas dłuższy, wr każuym 
ftwae az do chwili, kiedy komisya agrarna przyj­
dzie z wnioskami swojemi na plenum. Jeżeli 
zaś te wnioski uie będą odpowiadały zamiarom 
rządu, to kadeci niewątpliwie postarają się o to,

aby komisya jak najdłużej nie mogła ich po­
wziąć

iii
(Koresp „N. R t formy".

Lwów, 12 czerwca.
Wypadek osunięcia się W' tak  straszny spo­

sób Kopca Unii Lubelskiej poruszył mieszkań­
ców naszego miasta do żywego. Przez cały 
dzień tłumy ciągnęły w stronę Wysokiego Zam­
ku aby spojrzeć na zniszczone przez lawinę 
śnieżną, słoty, a szczególnie zeszdotygoduiową 
wielką ulewrę, dzieło wielkiego parlamentarzy­
sty, ś. p. Franciszka Smolki. Jeszcze, o zufierz- 
chu snuły się na miejscu katastrofy gromady 
ludzi, a każdy odchodził z westchnieniem i sło­
wami: „szkoda, wielka szkoda11. Wielu bowiem 
wńród nas jest jeszcze takich, cośmy w* pocie 
czoła wmzili taczkę za taczką, ku wielkiej ucie­
sze spoglądającego zawsze pogodnym wzrokiem 
na młodzież, zacnego weterana ś. p. Smolki.

Pobieżne oględziny komisyjne wróżą, że Ko­
piec nie tak  prędko przyjdzie do pierwotnej 
formy. Przedewrszystkiera czekać należy, aż dal­
sza część się usunie, a potem dopiero można 
będzie przystąpić do gruntownej naprawy. Obli­
czają, że koszta naprawy Kopca i zniszczonego 
olbrzymiego stoku polany, na której Kopiec u- 
sypano. dojdą do 20.000 kor. Stare drzewa kil- 
kudziesięcio-letnie, rosnące na stoku góry. ‘ zo­
staną zupełnie usunięte, i prawdopodobnie nie 
będzie zniszczona dziś przestrzeń obsadzona no- 
wremi drzewami. Zostać ma tylko traw nik z gin y 
na dół. Przez to odsłoni się od głównej dragi 
Wysokiego Zamku, od ul. Żółkiewskiej, piękni 
widok na Kopiec. O dalszych losach Kopca za­
decydują ostatecznie kom isje: archiwalna, j »■ 
ni ni ko wa i budownicza, które jutro rano zbiorą 
się pod Kopcem.

Z ołiazyi wczorajszego wypadku godzi sc, 
przypomnieć parę dat, związanych z Kopcem 
ITnii Lubelskiej, które zebrało wytrawne pióio 
znanego historyka, p. Franciszka Jawoi.-kiego.

Trzechsetna rocznica wiekopomnego aktu do­
browolnego połączenia się trzech narodów, z.-- 
szia się we Lwowie z zaraniem ery konstyt; 
cyjnej i autonomicznej. Pooudzone do żyd 
mieszczaństwo rozbiegło się w pracy nad pod­
niesieniem dzieła narodowego, wyrastający zaś 
antagonizm polsko-ruski przypomniał dzień 11 
sierpnia 1569 roku, dzień zbratania się Polski. 
Rusi i Jiitwy w' Lublinie, W  łonie więc komi­
tetu, zawiązanego w r. 1869 we Lwowie, pbi 
przewodnictwem Franciszka S m o l k i ,  powsta­
ła myśl uczczenia rocznicy usypaniem Kopca 
na Górze Zamkowej, na której sterczały' wów­
czas jeszcze rumy zamku, wzniesionego jeszcze 
przez Kazimierza Wielkiego.

Uroczystość położenia kamienia węgielnego 
pod przyszłą budowę miała się odbyć w dniu 
11 sierpnia tegoż roku w obecności delegatów' 
z,e wszystkich ziem polskich, przeszkodzi! temu 
jednak rząd  austryaeki tak, że z konieczności 
ograniczouo się' tylko na Lwów.

Mimo ulewnego deszczu zgromadziły się dnia 
owego przed kościołem Dominikanów tłumy pu­
bliczności, które po skończonem nabożeństwie 
podążyły w uroczystym pochodzie na Wysoki 
Zamek.

Na miejscu przemówił pierwszy FraneLzek 
S m o 1 1* a‘, kończąc swą mowę następuiącemi 
słowy: ,.W Imię Boże, w imię miłości Ojczyzny, 
w imię wolności, równości i braterstwa, przy- 
sfąpmyż teraz obywatele do sypania tego pom­
nika, który n\a być symbolem tych zasad, ma 
uwiecznić pamięć wielkiej roczLicy, k fórs dziś 
święcimy11. Rzekłszy to, rzucił pierwszy garść 
ziemi na kamień węgielny, na którym p:vez 
herbów' Polski. Litwy i Rusi, wyryto ń ap jsy  
„Wolni z wolnymi, równi z równymi — Pol­
ska Iiitwm i Ruś, zjednoczone unią lubelską d. 
11 sierpnia 1569 r. — Herby i napisy wyryte

Siejon Żerom ski.
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Niezlićzony, nieustający, nieprzebrany tluiu 
mężczyzn. Oficerowie, studenci, wykwintne da- 
iuy, którym stroje nadają pozór i kształt wi­
domy męski li rojeń samotnych i widziadeł na­
miętnego auu. Połyskujące cylindry, wykwintne 
paltoty z poduiesiouemi kołnierzami, modne gor­
sy, jaskraw e krawaty, wąsy, wąsiki, brody naj­
różnorodniejszego kształtu i barwry, oczy za­
wsze bezwstydue. Tam i sam stoiik drogoceu 
uycb kokot w wielkich kapeluszach i szele­
szczących sukniach. Wobec tego motłochu, któ­
ry  gada o rzeczach nieznanych, gestykuluje, 
szepce, który wybucha śmiechem i drwi — 
Ewm, zamknięta w klatce kasjerk i, niby w kon- 
fesyonale, jest samotua, jak w głębi lasu, lub 
na puszczy. Piękność jej powróciła, jak  no zi­
mie powraca w iosna. Znowu, jak królewski 
dyadem wznosiły się nad czołem szczerozłote 
włosy. Czoło stało się białe, nieposzlakowanej 
barwy, jak  Lora brzozy, —  oczy, zawrarłszy 
w sobie tajemnicę życia i tajemnicę duszy, 
stały się głębokie, ukrywające w sobie niedo- 
cieczony świat. Na ustach osiadł uśmieszek 
okrucieństwa Na nowo poczęła teraz ubierać 
flię. czesać wykwintnie, perfumować i pieścić

sobą. Wfosy jej uczesane łn ly  w sposób nie­
zwykły, skromny, a przecież zwracający wszy­
stkie oczy. Ręce wypiękniały od ginntownych 
zabiegów około ich utrzymania. Już  tak  od kil­
ku miesięcy urzędowała w- najwykwintniejszej 
cukierni w zakładzie nrzą-lz.ony.n na wzór eu­
ropejski. 'Miejsce to wyrobił:^ :ei Baniawska 
przy puniocy filozofa Horsta. la  dobroć i za­
pobiegliwość Baiiiawskicj o dobro Fwy miała 
tło zgoia utylitarne, (,'hodziło o odbior sumy. 
pożyczonej podstępnie przed rokiem.

Stary Pobratyński stracił był posadę. '  do­
mu imitowała Skończona bieda, ledwie osłaniana 
dav, aiejszen.i resztkami egzystencji.

Skoro tylko Ewa zjawiła się na horyzoncie, 
Baniaw Jca przystąpiła niezwłocznie do wyszu­
kania dla niej „odpowiedniej11 posady — w tym 
celu, oczywiście, żeby można było wejść na jej 
pensyę miesięczną. Aczkolwiek wszelkie pozory 
były doskonale zachowane (mówito się wszem 
wobec i każdemu ciekawemu z osobna, żo Kwa 
bawiła przez rok u krewnych pod Wilnem i. to 
jednak wynaleść jakieś lepsze miejsce tnuluo 
było nad wyraz. Dokądkolwiek zwrócono stara- 
uia, — zewsząd pod najroziuaitszemi pretek­
stami następowała odmowa. Tymczasem Bar- 
nawska nie myślała czekać. Puszczony został 
przez nią w żywy ruch sam Korst, I  dziwna to 
była dla wszystkich rzecz; ten abnegat w parę 
ant wynalazł miejsce. Początkowo Ewa odrzu­
ciła ze wstrętem tę najnieznośniejszą dla niej 
propozycyę siedzenia w' Kasie cukierni, ale pod 
naciskiem złowieszczych pogróżek Banuw'sl:iej,

pod wpływem nam ów rodzicielskich i zachęty 
że strony przyjaciela Horst a — przyjęła. Adolf 
Horst mieszkał, "jak dawniej, w korytarzu ro­
dzicielskiego mieszkania. Ponieważ jednak stary  
pa o PobnPyński nie miewał już częstokroć „dro­
bnych" na poobiednią „mała. z kieliszeczkiem11 — 
Horst cli o o ził sam i już nie do dawnej dziury, 
lecz właśnie do pierwszorzędnej cukierni. Miał 
m swój kąciu, który zajmował srale, mniej wię- 
'ięcej od godziny czwartej po ohiedzie do pó- 
zimj nocy. Stoliczek Horsta miał szczególniej­
szą siłę przyciągania towarzyszów. Bvi; - tam 
starzy i młodzi, mniej i więcej zamożni. Horst 
ich oświecai wtajemniczał, oprowadzał po Eu­
ropie, bawił -pc nadaniam i. Tu dopiero miał 
możność wyładowania całokształtu swego syste- 
matu filozoficznego, oraz ko lekcji pikantnych 
anegdot. . . . .

Wesoły stoliczek, mieścił się tuż obok „loż.v“, 
w której królowmła znana już i podziwiuua 
„panna F,wa“ Ilekroć powiodła oczyma po ci­
żbie, widziała zawsze i przedewszystkiem okrą­
głą głowę Horsta, jego psa i przyjaciół.

Ś;y«zala ciągle jego monologi. Jeszcze nie za­
czął si) zmierzch, jeszcze nie płonęło świało, a 
już Hoiścik miał sn ą  kompanię, całkowity ze­
spół, I worzący codzieuuie symposion — i mówił 
wr takie, dajmy na to słowa

— Pozwńlcie mi, optymaci. k tó rz y  spogląua- 
cie na ten padół przez najdokładniejszy te a-- 
skop (mam oczywuście na myśli ucho od kufla), 
żebym w-a3 dziś ściślej zapoznał z usposobie­
niem i najistotniejszym kierunkiem myślenia

kmiotków polskich. W  te spostrzeżenia o natu­
rze kmiotka polskiego, której fenomena zaraz, 
tu wy łuszczę, zaopatrywałem się w doczesnej 
wędi ówce bardzo starannie! Będę mówił, współ- 
fflcieram moi, alsoliPnie bezinteresownie, z naj­
głębszą i najszczerszą ufnością, że ani wesołe 
pepet-sy, ani mniej wesołe endusie nie zwrócą 
na to, co tu  będę wieszczył, najprzelotmeiszej 
nwmgi. Nazwą to objawami ciemnoty i zapowie­
dzią, czego Boże broń, zapoinocą proklamacji, 
z.e oni tę właśnie ciemnotę zniweczą, skoro ty l­
ko dorwą się do w ładzy. Nie będę wam, o wy­
brani, udowadniał, że do władzy dorwie się na­
przód ten, kióry najbardziej schleoiać będzie 
rodzinnej ciemnocie, a znowu najbardziej len 
się zmęczy, kto będzie niszczył ciemnotę* kto 
jej wypowie walkę najbardziej nieubłaganą!

Albowiem ostatni, którego sprawiedliwość na­
kazuje zwać lekkomyślnym, będzie walczył je ­
dnocześnie z dwoma wrogami. Jakżeż wyż 
wzmiankowany może odzierżyć władzę ? 1 Pizem- 
gdy! Mędrzec, dążący do władzy, winien sno­
bizm (w jęz.yku polskim kołtunizm, czyli ko- 
tuństwo) uczynić najistotniejszą częścią svcego 
„programu11, dać kołtuństwu możność rozkwitu, 
nazwać kołtun najpiękniejszemi naukowemi na­
zwami i popierać go entuzjastycznie.

Nigdzie nowiem kołtun tak nie zakwitł z p ra­
wieków, jak  w Polsce ( p l i c a - p o l o n i c a ) .  
Biada obcinająej n kołtun polski! Kłonice ich 
uie miną. Tyle co do teoryi. Przechodzimy do 
wypadków. W ypadek pierwszy B 4 a w pewnym 
powiecie (dajtny na to, że rzecz dzieje się w

piotrkowskiem) wielka suma pieniędzy. Dawne 
jakieś, wojewódzkie pieniądze. Procentując przez 
kilkadziesiąt, lat. urosły te sumy do monstrual­
nej wielkości Zwiedzieli się o nich nwaj „lu­
dzie dobrej woli"1, dwaj młodzi oby wal "l / . imr i -  
scy i po dokładnej deliberacyi postanowili tzy- 
nić wszelkie możliw'e starania o przez.naczenio 
tych sum na przeprowadzenie szosy bitej z po­
wiatowego miasta do jednego z miasteczek naj­
bardziej zapadłych. V.r istocie — cała okolia* 
byłaby niezmiernie zyskała, do ziemia tym uro­
dzajna, gospodarstwa dobre, a tylko drogi iścio 
dyabelskie. Władze miarodajne przystały na 
wyasygnowanie owych sum na budowy szosy, 
o H e na to przystaną gminy, których obszar 
nowa droga miała przecinać. W  to  naszym 
szlachcicom graj! Kije sękate w garść do obio- 
ny od burków — i od chaty do chaty z agi- 
tacyą! Jeden z nich przez szereg lat był sę­
dzią gminnym, znał tedy ludzi stosunki, wody, 
obyczaje, okoliczności, przywary. W ojtka ta l 
zaczepi, Ignacego tak  zagadnie, Magdę pod- 
mówi, żeby swemu przełożyła. Robota szła. jak  
po maśle Chłopy jeden, w drugiego, każdy na 
osobności przytakują Któżby też ta  nie chciał 
szosy, mm owanicy? Przecie i wóz i koń i tran s­
port.,. A czy ta  na jarm ark, czy ta na odpust... 
Jednem słowrem! Obeszli szlachcica moie wszyst­
kie sześć gmin, zm achali się setnie, aie rzecz 
ukuli. Jedność, zgoda, karność! Dobra nasza 
Nawet już bodaj — „z szlachtą polską1'...

(G, <L u.)
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zostały przez rzeźbiarza Farysa Filippiego. Po 
dmoiee przystąpiły do sypania ziemi Rada miej­
ska i depntacye. przybyłe z różnych stron, wresz­
cie Unmy miejscowej publiczności. — Ponieważ 
brakło w pierwszej chwili dostatecznej ilości 
taczek, przeto znoszono ziemię w czapkach, chust­
kach i w dłoni. Ezncono też na głaz węgielny 
garść ziem. z Sołowijówki, gdzie w roku 1863 
poległ kwiat młodzieży kijowskiego uniwersyte­
tu oraz ziemię, przywiezioną z grobów Mickie­
wicza, Słowackiego, KniazLwicza i marszałka 
Ostrowskiego.

O godzinie pierwszej z południa odbył się 
w restanracyi na Górze Zamkowej objad wspól­
ny, na którym, zebrano pierwrszą kwotę na cele 
ruskiego towarzystwa „Prośw ita", wieczorem 
zaś dano uroczyste przedstawienie w teatrze, 
na którern między nnem; Filomena Kwiecińska 
i Kuncewicz śpiewali ruską dumkę wśród fre 
antycznych oklasków i entuzyaziru całej wi­
downi. Uroczystość zakończyła łlnminacya ca­
łego miasta.

Na drugi dzień pojawił się protest przeciw 
aktowi Unii, zredagowany przez wydawnictwo, 
wychodzącej w W iedniu „Zori Słowiańskiej", 
spisany po rusku i niemiecku, oraz artykuł ru­
skiego „Słowa", również protestujący przeciw 
całej uroczystości

Początkowo Lwowianie zajmowali się bardzo 
żywo budową Kopca, a najświetniejszą chwilą 
w jego dziejach było przybycie Wielkopolan do 
Lwowa w dniu 13 sierpnia 1S71 r. Wycieczkę, 
uo której przyłączyli się także Ślązacy i K ra­
kowianie, witano we Lwowie z uniesieniem, a 
na  Kopcu odbyła się wspaniała uroczystość sy­
pania ziemi, którą rozpoczął Smolka stosownem 
przemówieniem Potem zaczęło sypać przywie­
zioną ziemię z mogił Kościuszki, K rakusa i 
Wandy, z Solury i z Zurychu, z cmentarzyk 
sybirskich, z grobu pięciu ofiar na Powąskach, 
z pobojowisk pod Racławicami i pod Radziwił­
łowem, tudzież z rozmaitj ch miejscowości w 
Wielkopolsce

Odfąd jednakowoż Kopie-, rósł tylko dzięki 
żelaznej wytrwałości i bezgranicznej ofiarności 
Smolki. Pudow a ciągnęła się nieskończenie dłu­
go, a podczas gdy publiczne składki wyniosły 
wszystkiego 13.000  złr., Smolka wydał z wła­
snej kieszeni przeszło 70.000 złr.

Dziełu nie sprzyjał los i nie sprzyja.

dalej niemieckie k raje alpejskie, a wreszcie po 
brzeże Adryatyku i wyprawiono ich następnie za 
granicę. Pokazano im kraje wyłącznie niemieckie, 
inb wypokostowane sposobem niemieckim, a po czę­
ści włoskim —  resztę zakryto prżed nimi. Nie uzna 
no za stosowne zawieść Anglików do P ragi, a na­
stępni;? do Krakowa i Zakopanego, skąd można 
przez T atry  dotrzeć do koloi, a  następnie do W ie­
dnia. Ale widocznie w Anstryi gospodarzami są 
jeszce N iem cy, którzy Słowian uważają tylko za 
komorników. Jeżeli awzględnimy, że \ng licy  w 
przeciw ieństw ie do Francuzów bardzo dużo podró­
żują, nie szczędząc an? trudu, ani pieniędzy, że są 
zawołanymi „globetrotferam i" to pojmiemy, że go­
ściom takim  pokazać osobliwości G alic ji było rze­
czą ze wszech m iar pożądaną. Ale Niemcy posta­
rał: się o coś przeciwnego, za co powinniście im 
Lezwarankowo na ich własny sposób odwdzię­
czyć się.

Naostatok wspomnę o drobnej, aie charaktery 
stycznej dla wielkiego m iasta sprawie. Tutejsi w ła­
ściciele hotelów założyli stowarzyszenie, celem obro­
ny swoich interesów , a zwłaszcza dla, podjęcia sku­
tecznej w alki z przeróżnymi oszustami hotelowymi. 
Oszuści operujący w hotelacn dzielą się na dwie 
„p ro fesje" : jedni obrabiają wyłącznie gości, dru­
dzy właścicieli Lołelów. Ta druga „species" jest 
publiczności mnie; znaną. Ci rycerze lekkiego prze­
mysłu przenoszą się z Hotelu do hotelu i wszędzie 
udają, że zostali okradzeni. Gospodarz, obawiając 
się, że rozgłoszenie takiego wypadku odstraszy mu 
gości, z reguły mimo podejrzeń płaci okradzionemu 
odszkodowanie —  okradziony zaś rzekomo wynosi 
się do następnego hotelu, guzie go spotyka ta  sa­
ma klęska z tą  samą odprawą. Niedawno skazany 
został podobny ptaszeK sądownie na karę więzie­
nia. Znaleziono przy nim witrychy, którerai otwie­
ra ł d-zwi swego własnego pokoju hotelowego i 
urządzał w nim pozorną kradzież. W  ostatnich cza 
sach zaczęły występować także oszustki, Którym 

inęły rzekomo klejnoty Wobec tego hotelarze 
uciekli się do samopomocy i założyli wspomniane 
towarzystwo ~ ■

Krom i k a .
K r a k ó w ,  13 czerwca.

M ronina
Londyn, 10 czerwca.

yicigi balom w pod ilanelagh. — Dwio wyprawy do 
"tiegantrw. — Duchowieństwo a gry sportowe.*— Dzien­
nikarze angielscy w Anstryi. — Dwie „profesje" osza- 

stow hotelowych.!

Maluczko a końcem sezonu londyńskiego nie bę­
dzie *»ni „derby" w Ensom, ani „4scot-Cnp" wAscot, 
ani naw et modLe wyścigi automobilów — ale na j­
modniejsze wyścigi balonów. A nglia poszia śladem 
zaprzyjaźnionej F rancyi i otacza szczególniejszą o- 
pieką wszelakie s ta tk i napowietrzne. Niedawno na 
wspaniałych łąaach pod R antlagh , na których do 
-dtatm ch czasów elegancki św iat tu te jszy  od­
dawał się grze w „polo", ogromne tłum y wiel­
kiego i małego św iata otoczyły zwartym m unm  
boisko, n a  którem odbywały się przygotowania do 
„ s ta rtu "  balonow. W edług programu udział w wy- 
fcigach miało wziąć 12 balonów, ale tylko 9 wznio­
sło się w powietrze, dwa bowiem pozostać musiały 
n a  tym padole płaczu, nie zdążywszy z powodu swej 
wielkości na czas wydąć się gazem, trzeci zaś pod­
dał się podobnemu loso wi z jakiegoś - innego po­
wodu.

W  lodzi każdego z owych 9 balonów zajęły m iej­
sce trzy lub cztery osoby, a każde prawie grono 
asronaotów  iriało  piśród siebie kobietę. Ten balon, 
który wyląduje 'na jb liże j mety, miał zostać zwy- 

Otóż balon „Dolce far niente" v brew swojej 
nkzw’t  przybył na odległość tylko 100  kroków od 
S ety , co należy uważać za bardzo dobry rezultat, 
tw łatzeza że podczas wyścigów aą ł w iatr o bardzo 
•S iennym  kieru tuu , a  w dodatku musiały balony 
przebyć uilną burzę Jeden z balonów był już tuż 
I  mety, jednakże nagłe nderZbnie w iatru  poniosło 
| e  daleko w niepożądanym kierunku. W krótce po 
łycn wyścigach przedsięwziął pierwszą swoją pTóbną 
jnzdę olbrzy mi balon „Mammoth". Ten olbrzymi 
fU tek  napowietrzny przeznaczony jest do podjęcia 
podróżv z Anglii do K os/i. Załoga jego podczas 
próbnej jazdy wynosiła 14 osób.

P-zed tygodniem wyjechał z Lonuynu amarvkań- 
dzieLnikarr i podróżnik W ellm an i udał się 

do Spltzbergen; ażeby tam  przygotować swoją wy­
praw ę do bieguna północnego. B alon , k tó rym , jak 
wjademo, W ellm an dotrzeć pragnie do bieguna, ma 
J 8 4  stop długości a 50  stóp największej grubości, 
pojemność jego wynosi 265 .000  stóp sześciennych. 
Znajdzie w nim wygodne pomieszczenie 12 uczest­
ników wyprawy, a także dosyć je s t miejsca dla 
środków żywności i rozmaitych przyrządów. Nafty 
nabierze W ellm an 6.800 fantów, a ilość ta  wystar- 
eay do poruszania motoru przez 150 godzin z szyb­
kością 14  węzłów na godzinę. W  tym czasie i z tą  
szybkością można z końcowej stacyl cztery razy 
odbyć drogę do bieguna. Opuścił również Londyn 
porucznik Sackleton, który do bieguna południowe­
go pragnie dotrzeć zapumjcą automobilu. Ale auto­
mobil bedzie w tym  wypadku spełniać tylko Błużbę 
lokomotywy i ciągnąć sanie z członkami wyprawy, 
p row entem  i przyrządami. Prócz tego zabierze po­
rucznik Sackleton koniki m andżurskie, które są o 
wiele silniejsze, a podobno także i w y trra lsze , niż 
psy Esiimosów.

W  tych dniach mówiono tu  i  pisano wiele o 
bardzo niezwykłej sprawie, a mianowicie o udziale 
anglikańskiego duchowieństwa w sportach wszela­
kiego rodzaju. Poruszył tę  sprawę biskup z Her- 
iordu na wielkiem zgrom tdzeniu duchownych, za­
rzucając młodym zwłaszcza duchownym, że zamiast 
zajmować się duszpasterstw em , odwiedzają wyścigi 
konne, g rają nam iętnie w to ta liza to ra , prócz tego 
zaś czynny biorą udział w takich gracn, jak  piłka 
nożna lnb k ro k ie t, a naw et oddają się hazardowi 
karcianemu. N iestety, zarzuty biskupa są zupełnie 
słuszne. Kiedy niedawno przedstawiono na jednej 
z tutejszych scen sztukę, w której występował pa­
stor. grający w karty  przeciwko autorowi i  dyre­
ktorowi powstał ogólny okrzvk potępienia —  ale 
było to oburzenie obłudnego „kan tn" angielskiego, 
który chce za wszelką cenę ratow ać pozory wbrew 
oczywistej prawdzie.

Angielscy dziennikarze ukończyli niedawno po­
dróż po krajach państw a anstryackiego. Przyjęcia, 
przemowy obustronne, tudzież wszystkie wzajemne 
poehwały znacie dokładnie, o nich więc nie będę 
wspominać, natom iast poruszę inną sprawę, połą­
czoną z odwiedzinami gości angielskich w A astryi. 
Otóż angielskim dziennikarzom pokazano W iedeń,

Sprawy rniej9kie. W czoraj odbyło się posiedze­
nie sekcyi ekonomicznej, pod przewodnictwem r  m. 
Beringera. Po dłuższej dyskusyi nad spraw ą odstą­
pienia rządowi gruntu pod budowę państwowej szsoły 
przemysłowej w Krakow’e, uchwaliła sekeya przed­
stawić Radzie m iasta w riosek na bezpłatne odstą­
p ien i' skarbowi państwa z gminnych gruntów wzdłuż 
ulicy Żabiej między „W enecją"* o zabudowaniem 
„Czerwonego krzyża" położonych —  grun t o po­
wierzchni 3968  sążni kwadratowych pod budowę 
szkoły przemysłowej — pod warunkiem, iż daro­
wany przez gminę grnn t użytym będzie w całości 
wyłącznie na cele szkoły przemysłowej.

G runt ten odda gmina na własność skarbu wolny 
od wszelkich ciężarów, a skarb państw a poniesie 
wyłącznie wszystkie koszta i opłaty z tran sak c ją  
tą  połączone.

D alej uchwaliła sekeya zaknpić 3 beczki żela­
zne o pojemności 1884  litiów , kosztem 9750  kor., 
potrzebne do kropienia ulic, a  to u firm y Teicha 
w W iedniu.

Dla ułatw ienia wywozu zmiotków domowych i 
popiołu uchwaliła Bekcya sprawić J2 0 0  skrzynek 
z żelaznej blachy, zaś 1000  sPrzynrk z blachy 
cynkowej,

Sprawę przeznaczenia bedynke baii ma«zyn przy 
miejskim teatrze na odpowiedne użycie — poleciła 
seKcya przesłać komitetowi gospodarczemu teatral­
nemu do zastosowania się nad sposoDem użycia te ­
go budynku i przedstawienia sekcyi wniosków w 
jak  najkrótszym  czasie.

Gość z Chorwacyi w Krakowie. Na cześć ba 
wia-ego w Krakowie od trzech dni pisarza chorwa­
ckiego, p. Sandora Gjalskiego, odbył się wczoraj 
w Koie arty sty  czno-literBckiem bankiet. Około 80 
o‘sób ze sfer uniwersyteckich, in teligenryi Krakowa 
i członków obu połączonych klubów, zasiadło do 
zastawionych w podkowę, kwieciem przybranych sto­
łów. Obok G jalskiego zajęli miejsca prezes Koła 
dr August Sokołowski, w iceprezydent miasta dr 
Chyliński, prof. M. Zdziechowski i M. Sokołowski, 
ks. p ra ła t Chotkowski, dyr. Zawiliński, proi. Axen- 
towicz, dalej wszyscy niemal czJ onkowle klubu sło- 
w iańskiego, oraz miejscowi redaktorów ie, artyści i 
literaci.

Toastowe przemówienia rozpoczął prezes dr A. 
Sokołowski gorącem powitaniem jednego z najdziel­
niejszych synów Chorwacyi, który przybj ł do K ra­
kowa, aby zacieśnić węzły sympatyi, jakie uddawna 
wiążą Gjalskiego z Polską i Polakami. W  pięknym 
wy wodzie skreślił następnie dr S. na tle teoryi o 
pochodzeniu Chorwatów z Chrobaeyi, ybraz wzaje­
mnych stosunków Polski z Chorw acją i zaznaczył, 
że były one zawsze nacechowane serdecznością i 
sympatyą, a dowodem tego, że Chorwaci nigdy nie 
dali się nżyć rządowi austryackiem u za narzędzie 
ucisku Polaków. Mówca zakończył toastem na cześć 
Gjalskiego, jako czynnego przedstaw iciela idei po 
brarym stwa słowiańskiego.

Przem aw iali następnie prof. M Z d z i e c h o w s k i ,  
który w gorących słowach w yraził Gjalskiemu cześć 
za jego sympatye dla Polski i Polaków i  zakoń­
czył dłuższym ustępem wygłoszonym w języka 
chorwackim; dyr. R. Z a w i l i ń s k i ,  który chara­
kteryzow ał fatanowisko Gjalskiego w literaturze 
chorwackiej, porównywując go do naszego Kuczkow- 
skiego, i zakończył podobnież toastem  w języku 
chorwackim. O statni zabrał głos prof. T. S. G r a ­
b o  w s k i, który' w dłuzszem chorwackiem przemó­
wieniu scharakteryzował działalność literacką, pu­
blicystyczna i polityczną Gjalskiego, wznosząc toast 
na cześć dzielnego syna Chorwacyi.

Odpowiedź G jalskiego na te  przemówienia była 
niezwykle serdeczną i wzruszającą. J e s t on mówcą 
niepospolitym i słowa swe przybiera w wytworną 
szatę, potęgując wrażenie niezwykle sympatycznem 
brzmieniem głosu. Pomimo, że mówił w swoim oj­
czystym języku, mało dostępnym dla ogółu słucha­
czów, przemówienie jego, w którern malował swój 
zachwyt nad wrażeniam i, jak ie odnosi na ziemi pol­
skiej. przesiąkniętej ku ltu rą  zachodu i nad Krako­
wem, nad szczerością i serdecznością przyjęcia i 
nad potęgą wspomnień dziejowych — zrozumieli 
obecni, oklaskując gorąco poszczególne jego ustępy.

Zebranie towarzyskie i pogawędka z miłym go­
ściem przeciągnęły się do późnej godziny. Dziś ra ­
no opuścił p. G jalski Kraków, udając się z powro­
tem do swej posiadłości Gredice w Chorwacyi.

Ze Studyum rolniczego. W  uzupełnieniu poda­
nej przez na3 w n u r r z o  wczorajszym wiadomości, 
dodajemy, że katedra m żym eryi rolniczej, k tórą 
prowadzi profesor Tadeusz S i k o r s k i ,  obejmuje 
5 przedmiotów: 1) geometry? w ykreśli:ą 2) mecha­

nikę rolniczą 3) budownictwo wiejskie 4) miernic­
two z n iw elac ją i 5) m elioracje rolne, i że tylko 
dzięki żelaznemu zdrowiu, gruntownemu w ykształ­
ceniu w różnorodnych kierunkach nauk technicznych 
przy rozległej praktyce oraz niezmordowanej praco­
witości i pilności profesora SiKorskiego mogły być 
przedmioty z tak  różnych dziedzin wykładane przez 
jednę osobę z pożytkiem dla słuchaczów stydyum 
rolniczego. NTawiasem dodamy, że wiedeńska akade­
mia rolnicza dla w ykładania tych pięciu przedmio­
tów posiada pięciu profesorów.

W obec tego, że znalezienie jednego zastępcy. któ­
ryby mSgł objąć wykłady wszystkich przedmiotów, 
należących do katedry  inżynieryi rolniczej, okazało 
się niemożebnem, komisy a studyum rolniczego i wy­
dział filozoficzny uniw ersytetu Jagiellońskiego po­
stanowiły rozdzielić te  przedmioty na trzy  gruoy i 
zaproponować m inisterstw u o°wiaty powierzenie wy­
kładów trzem zastępcom, a mianowicie: wykłady z 
grupy 1 (geometrva w ykreślna i  mechanika rolni- 
cza) inżynierowi p Tadeuszowi G o ł o g u r s t i e -  
mn,  długoletniemu asystentowi prof. Sikorskiego, 
specyaliście mechanikowi do maszyn i narzędzi rol­
niczych, grupę 2 (miernictwo z n iw elacją i melio­
ra c je  rolne) objąć ma inżynier p. S tanisław  T a r ­
c z y  r o w i e  z, który w  przeciągu dwóch la t o s ta ­
tnich pełnił obowiązki asystenta prywatnego przy 
katedrze inżyn.oryi rolniczej i pomagał profesorowi 
Sikorskiemu przy wykładach i ćwiczeniach, a zara­
zem or?ł udział w opracowywaniu projeatów i wy­
konaniu robót melioracyjnych. W reszcie wykłady 
budownictwa wiejskiego, jako 3 grupę zamierza 
wj dz?ał filozoficzny powierzyć architekcie, p. Kon­
radowi K t h l o w i ,  znanemu w szerokich kołach 
rolniczych naszego kraju , specyaliście w budowmc- 
ctwie wiejskiem, długolehiltm u profesorowi tego 
przedmiotu w szkole rolniczej w Czernichowie.

Do Rabki, Ju tro  w piątek o godz. 9 rano wy­
rusz y do koionii dla dzieci skrofulicznych pierwsza 
party  a chłopców, wysłanycn przez krakowską ko­
lonię leczniczą dla dzioci skrofulicznych w Rabce, 
której kuratorem  je s t prof. d r M. L. Jakubowski, 
a  zastępcą dr Franciszeir Murdzieńeki. Panie-ople- 
knnki będą ohecne przy  odjaździe dzieci. .

Z teatru m ie jsk iego . Jutro w piątek danem bę­
dzie ostatnie przedstawienie w sezonie bieżącym. 
Zamyka rok arcydzieło Słowackiego: ,Złota cza­
szka", którego dwa pierwsze przedstawienia wy­
pełniły teatr do ostatniego miejsca.

Z teatru ludowego. „Rooinson Kruzoe", n a j­
świeższa nowość, jak ą  toa tr ludowy w ystawia w 
sobotę d. 15 i w niedzielę d. 16 b. m., je s t prze­
róbką ze sensacyjnej i ulubionej przez młodzież 
powieści. Pyrekcya tea tru  ludowego zamierza sztu­
kę tę  w ystawić starann ie i efektownie. Sprawiono 
nowe dekoracje: „las palmowy" i „okięt żaglowy". 
W  akcie czwartym taniec czerwonoskórych ludo­
żerców.

W  piątek i w niedzielę po południu „Tomcio 
Paluch".

Miejska Kasa chorych. W  poniedziałek d. 17 
b. m. o godz. 7 wieczorem w sali obrad Kasy przy 
ulicy Podwale odbędzie się doroczne walne zgro­
madzenie delegatów robotników i reprezentantów  
pracodawców tej Instytucyi. — Porządek dzienny 
obejmuje sprawy adm inistracyjne i uzupełniające 
wybory.

Sprzedaż jaj. Prezydent miasi.it ogłasza: S tw ier­
dzono wieLkro+nie z urzędu, ie  na tutejszych ta r ­
gach sprzedaje się jako świeże, ja ja  kurze składo­
we. między któremi znajduje się często także zna 
czna ilość ja j zupełnie zepsutych, do użytku nie­
zdatnych. Ze względu na trudność odróżniania ja j 
świeżych od składowych, naraża powyższe postępo­
wanie sprzedających bardzo często na szkodę ku­
pującą publiczność. Celem zaradzenia temu oszn- 
kańczemu procederowi sprzedających, m ag istrat za­
rządza:

Sprzedaż ja j składowych na targach w K rako­
wie odbywać się może tylko w Rynku głównym 
obok ratusza, oraz na placu W olnica obok studni, 
w miejscu oznaozonem napisem „Sprzedaż ja j skła­
dowych". Sprzedaż ja j składowych na innych pla­
cach targowych, względnie w  Innem miejscu, je s t 
bezwarunkowo wzDroniona Przekraczaiący to roz­
porządzenie karan i będą grzywną od 2 do 200 
koron, względnie karą aresztu od 6 gouzin dc 
dni 14.

Z kroniki policyjne Dz;ś aresztow any został 
niejaki Ja k  Słowik, 27 la t liczący złodziej i włó­
częga, dobrze znany policji, rodem z Pcimia. Mimo 
kalectwa, gdyż skutkiem odmrożenia ucięto mu przed 
la ty  obie nogi, jednę w kolanie, drugą zaś w bio­
drze, Słowik z p recyzją  i powodzeniem upraw ia 
swój zawód złodziejski od 14 roku życia, ile zaś 
razy już wchodził w  kolizyę z sądami i ustawą 
karną, świadczy fakt, że karany był sześćdziesiąt 
dziewięć razy za kradzieże, włóczęgostwo i aw an­
tury. Słowik, obdarzony temperamentem, staw ia zwy­
kle przy aresztowanie zaciekły opór policyi, przy- 
czem bije aresztujących go żołnierzy policyjnych 
kulami. Słowik odstawiony zostanie sznpasem do 
miejsca przynależności.

W czoraj doprowadzone na policję niejaką A gnie­
szkę W ilk, 30  la t liczącą wdowę z Zanrawy w po­
wiecie tarnobrzeskim , k tóra przyszedłszy pieszo 
przed trzem a dniami z Tarnobrzega do Krakowa 
za robotą, zostaje w ostatniej nędzy. W ilkowa ma 
dwoje dzieci 6-letnią córeczkę Jadw igę i 2 1/* la t 
liczącego synka, Jana . Z rozpaczy skutkiem głedu 
i nędzy groziła, że potopi swe dzieci. MożeDy zna­
lazł się kto, ktoby się nędzarzami zaopiekował.

Czwartek, 18 Czerwca 1907

Skaw.na, 11 czerwca. W ydział „Sokoła" w Ska­
winie postanowił wyrazić Chórowi młodzieży handl. 
z Krakowa uznanie za szczere i ochotne zajęcie się 
wieczorkiem w dniu 9 b. m. Obfity program onej- 
mował produkcje Chóru młodzieży handl., który pod 
kierunkiem p. St. Bursy, odśpiewał baidzo piękny 
szereg utworów. P. Mt. i p. Ena, porywali humorem 
w swych monologach i dekiamacyach, tu te jszą pu­
bliczność, to też oklaskom nie było końca. Dochód 
przeznaczony został dla tutejszego „Sokoła". W y­
dział składa także serdeczne podziękowanie p. B ur­
sie.

Tarnów, 12 czerwca. (Nieszczęśliwy wypadek — 
W alne zgromadzenie Tow arzystw a demokratyczne­
go.) O.iegdaj snadł z rusztow ania w gazowni robo- 
tn.JK Dąbrowski i poniósł śmierć na miejscu. Nę­
dznie sklecone rusztow anie było przyczyną wypad­
ku. Zarząd gazowni ponosi odpowiedzialność za 
nieszczęśliwy wypadek.

W alne zgromadzenie Tow arzystwa demokraty­
cznego odbędzie się w niedzielę 16 b. m. po połu­
dniu w lokalu Tow arzystwa z następującym  po­
rządkiem dziennym: Sprawozdanie ustępującego za­
rządu, wybór nowego wydziału i wnioski członków.

Nowy Sącz, 11 czerwca. (Procesy wyborcze. —  
Nowa gimnazyum. —  Stan wody na Dunajcu. —  Ze 
sceny. —  D ram at rodzinny.) Sędzia śledczy Bie

lawski prowadzi od kilka dni energiczne śledztwo 
w sprawie wniesionycn - przez różne osoby Bitaig 
przeciw agitatorom wyborczym. — Przesłuchano już 
przeszło 300  osób, główna rozpraw a odbędzie się 
w przyszłym tygodniu.

Z dniem 1 września br. otwartem  zostanie drn- 
gie gimnazyum. Tymczasem umieszczenie znajdzie 
ono w starym  budynku przy ulicy św. Kuneguudy. 
Rodzice zam yślają wnieść w tej sprawie protest, 
gdyż budynek ten pod itażdym względem warunkom 
nie odpowiada, jako w wysokim stopniu niehygie- 
n 5czny i w niedostępnem położony miejscu.

W skutek ulewnych deszczów, jakie od tygodnia 
ta i  tn  jak  i w górach padają, Dunajec i Kamie­
nica wezbrały i grożą lada chwila wylewem. N aj­
większe niebezpieczeństwo grozi Wulkonr. Rząd po­
winien raz już zabrać się do regu lacji tych rzek, 
a  zwłaszcza Dunajca, którego niskie brzegi nie są 
żadną osłoną przed wylewem.

Zjechał tu  lwowski te a tr  ludowy, tak  przynaj­
mniej brzmi firma, aczkoiwiea personal składa się 
z samych artystów  krakowskiej sceny ludowej i 
daje przedstawienie w „Sokole". Nr, inanguracyę 
wybrane sztukę Gąsiorowskiegj i Nikorowicza „Pani 
W alew ska".

S traszne fatum zawisło nad rodziną ślusarza 
Miksiewicza. Starzy mieli kilkoro dzieci, z których 
dwie najstarsze córki wydali, jedną za Otuchow- 
skiego, ślusarza kolejowego, drugą za N itrę, kotla­
rza. K iedy N itra  w skutek wypadku okaleczał i o 
trzym ał tyiko 26 kor. miesięcznej dożywotnej renty, 
żona jego, chcąc utrzym ać siebie wraz z dzieckiem, 
zmuszoną była podjąć się pracy i  w tym  celu wy­
jechała do Krakowa na praktykę akuszoryjną. —  
W  Krakowie jednak zaraziła się dyfteryą i przy- 
jacnała tu  do rodziców. Ponieważ atoli ci w skutek 
różnych okoliczności' zmuszeni byli na czas pewien 
zamieszkać u o rug iti córki, OsuchowTskiej, przeto 
też i N itrow a musiał? się do niej udać. Oczywiście, 
iż jećeL pocałunek wystarczył, aby zt razić tak  swe­
go syna, jak  i czterech synów Otnćuowskiej. Dwoje 
dzieci umarło, trzecie dogorywa. Nieszczęśliwa ma­
tk a  z rozpaczy zażyła dzisiaj rano zgęszczony kwas 
karbolowy. W  beznadziejnym stanie odwieziono ją  
ao szpitala.

Rzeszów, 12 czerwca. (Sprawa Sterna. —  Nie- 
udała ucieczka.) D zisiaj m iała się rozpocząć rozpi­
sana na 4  dni rozprawa przeciw Janklow i S terno­
wi, który miał obecnie po raz trzeci stanąć przed 
ław ą przysięgłych. Tymczasem, wczoraj nadeszło z 
trybunału kasacyjnego telegraficzne wezwanie, aże­
by przesłać wszystkie ak ta  odnośnej sprawy, albo­
wiem wpłynęło podanie o delegację innego sądu. 
“W skutek tego musiano rozpraw? w ostatniej chwili 
odroczyć. D la inform acji warto wspomnieć, że S tern 
odpowiadać miał obecnie nie za morderstwo, jak 
dotychczas, lecz za zabójstwo. S tern pozostaje obe­
cnie na wolnej stopie za kaucyą 12 .000  koron.

Przed k ilka tygodniami doniosłem o aresztowa­
n iu  w Kolbuszowskiem szajki bandytów. Że władzy 
bezpieczeństwa udało się dostać w rece niebezpie­
cznych ptaszków, dowodzi najlepiej próba ucieczki, 
jak ią  aresztowani usiłowali dokonać. Za pomocą 
pilników i narzędzi udało im s it  wyważyć żelazną 
kratę w areszcie, znajdującym się w parterze bu­
dynki: sądowego, w którym byli pomieszczeni. I  by­
liny się z pewnością w ydostali na wolność, gdyby 
nie okoliczność, że łomot wypadającej Kraty obu­
dził dozorcę, który natychm iast udarem nił szlache­
tne zam iars.

P rzem y śl, 10 czerwca. Ustny egzamin dojrzało­
ści odbył się w dniacb od 27 m aja do 8 czerwca 
w tutejszym  gimnazyum z językiem wykłafow^m 
polskim, pod przewodnictwem dra Maurycego M ali­
szewskiego, dyiektora gim nazjum  w Tarnopolu. Do 
egzaminu przystąpiło 66 ucz. pnbl., 1 pryw. i 1 
ekster. Z tych uznani zostali za dojrzałych z od­
znaczeniem, eddział A ,: Bartm ański Mieczysław, Gro­
chowski Jan , Kruczykcweki Stan., Lach Kaź., P a ­
nas Józef, Rappe Miecz., Rzepieia Teodor. Za doj­
rzał} cń uznani: Abeles Karol, Bukietyński W ład., 
Busz Franc., Dec Michał, Deneka Jan , D rucker 
Maurycy, Dudziński Kaź., F ast Maurycy, Grossfeld 
Otto, H alpern Issak. Kunfer P inkas, L uft Benedykt, 
Luft Juliusz, Nuckowski Ignacy. Oberhard Joachim, 
Pileszek Jozef, Podgórski Jan, Pronaske Jan , Schnei­
der Leon, Szczurek W ojciech, W ilczer lssaa , W olf 
Karol, Zygmunt Józef.

Tarnopol, 11 czerwca. W  skład jury , które ma 
się zająć oceną projektów nadesłanych w drodze 
kcakursu na D o m  l u d o w y  T. S L. w Tarno­
polu wenodzą jako rzeczoznawcy pp. radca budow­
nictw a Zj gm unt Kędzierski, archit. Tadeusz Ob- 
miński i archit. W incenty  Rawski jako delegaci 
zaś Koła T S. L. w Tarnopolu prof. Stanisław  Sro­
kowski i Ludwik Oleksy. Prem iowanie projektów 
nastąpi w niedzielę 16 bm.

Stanisławów. 12 czerwca. (Z Tow arzystwa rę­
kodzielników im. Kilińskiego. Spółka spożywcza.)
W  niedzielę 10 b m odbyło sie poświęcenie i  o- 
tw arcie nowego lokalu -towarzyszenia rękodzielni­
ków rm. Kilińskiego, które w ostatnich miesiącach 
zawrzało bardzo gorącem życiem obyrat.elskiem i 
.owarzyskiem, a to z powocm walki wyborczej, w któ­
rej wzięło gorliwy i skuteczny współudział. W  sto­
warzyszeniu tem skupiała się główna część akcyi 
i  ag itac ji wyborczei, tu  odbywały się zebrania i 
zgromadzenia, na których poznawano się lepiej i de 
pracy nawzajem zachęcano. Sympatya, jaką z tego 
tytułu stowarzyszenie to pozyskało, ujawniła się 
najlepiej w dniu poświęcenia i otw arcia nowrego lo­
kalu. W zięło w  te j uroczystości udział k ilkaset o- 
sób ze wszystkich sfer społeczeństwa, pomiędzy te- 
mi i poseł S tw iertnia. P rzy  stole biesiadnym wy­
powiedziano k ilka pięknych mów politycznych, za­
kończyła się zaś uroczystość fotograiią wspólną.

N urtująca od dłuższego juz czasu w mieście na- 
szem myśl założenia spółki spożywczej, przybiera 
konkretne formy. Idzie jeszcze o pozyskanie chęt­
nych te j myśli czIouków, ze zbyt szczupłą bowiem 
liczbą uczestników przedsiębiorstwa takiego zaczy­
nać nie można. W  tych dniach ma się odbyć zgro­
madzenie agitacyjne, na Którym prawdopodobnie re­
szta potrzebnych do wprowadzenia w życie uchw ał, 
powziętych zostanie. W e wrześniu ma być otw arty 
skiep spożywczy Spółki w samem centrum miasta, 
istnieje zaś aalszy zam iar założenia własnej pie­
karni i ja tek .

Są to wszystko jeszcze projekty, ale na dobrej 
znajdujące się drodze. Ponieważ na czele akcyi tej 
sta ją  ludzie energiczni, można żywić nadzieję, że 
zam iary ich uwieńczy niebawem pomyślny skutek, 
tem więcej, że pow stająca spółka szuka oparcia o 
nową organizację demokratyczną, k tóra może jej 
służyć istotnie za podstawę dalszego działania.

Przerwa kolejowa. Dj rekeya kolei państwowych 
komunikuje ram : Z powodu usunięcia się stoku 
góry wstrzymano aż do odwołarna ruch pociągów 
towarowych pomiędzy stac jam i D elatyn i Jarem cze 
na szlaku Stanisławów-Kurósmezó. Przewóz osób i 
pakunków odbywa się przez przesiadanie się po­
dróżnych i  przenoszenie pakunków pociągami Nr

3.111, 3.112, 3.113, 3.114, 3.115 i 3.116. Pod­
czas trw ania powyższej przeszkody rucłi pociągów 
sezonowych N r 3.119, 3.120 i 3 .122 wstrzymano.

Z e  ś w i a t a *
Z Warszawy.

Zjazd kobiet pracuje intenzywnie. W czoraj 
odbywały się posiedzenia seKcyjne w sali Muzeum 
przemysłowego. W  sekcy ekonomicznej przewodni­
czyła p. Badowska z Petersburga. Referowali: p. 
Koszutski „o równouprawnieniu kobiet z zakresu 
stosunków ekonomiczno-politycznych", L. Krzywicki 
„o prawach, rządzących pracą kobiet", p. Korecka 
„o x*ygienie w gospodarstwie domowem", p. W oj­
ciechowski „o Kooperacyi". =

W  sekcy. ogólno-oś wiatowei przewodniczyła p 
Aleksandrowiczu wna.

R eferaty  odczytały: pp. Eng. Ż m i j e w s k a  „< 
stosunku rodziców i dzieci", S n i e g o e k a  „o d z i a ­
ł a l n o ś c i  p. W y s ł o u c h o w e j  i k o m i t e t u  
- ś w . a t o w e g c  j e j  i m i e n i a  w e  L i t o w i  elf, 
liOzińska z Kijowa „o matkach dy letantkach", Bo- 
howiczowa z K alisza „o wychowaniu dzieci klai 
robotniczycn", W ojnowa z Odessy „o działalność 
oświatowej i społecznej w tem m ieście", Zajkowska 
„o związku oświatowym dla kresów", A l e k  s a n  
d r o w i c z o w a  „o o ś w i a c i e  l u d o w e j  w G a ­
l i c y i  A. Czarkowsk’ zawiadomił zebranych o or­
ganizowanym przez uniw ersytet dla wszystkich pier­
wszym zjeździe oświatowo - kulturalnym  w dniu 1, 
2 i 3 listopada. N astępnie rozpoczęła się dyskusja 
w sprawie oświaty.

W ieczoiem  odbyło się w „Św ietlicy ziemianek" 
przy ulicy Foksal powitanie pań Konopnickiej i Ro­
dziewiczówny, poczern odDyła sie wieczornica, prze­
pla tana odczytami.

Zakończył bankiet w salach Doliny szwajcarskiej, 
do którego zasiadło około 4 0 0  osób. T oasty wygło­
sili: Or-Ot, O umaszewicz-Dobrska, A leksander Rajd- 
man, p. Wojnowa. p. P icharska. W spaniałą mowę 
wygłosił mecenas A leksander .Lednicki, wznosząc 
toast na cześć Konopnickiej, na który poetka od­
powiedziała podniosłym wierszem. Toastowali dalej' 
d r Nnssbaum, p. Sempołowska. ks. K irchner, Z. Mo- 
szczeńrka. p. S tadnicki, Gawroński, Koszutski i w. i. 

Z  Lodzi.
—  W edług otrzymanych depesz z Berlina, pro­

jektowane zamknięcie wszystkich sześciu fabryk 
związkowych nie dojdzie do skutku, ponieważ za­
rząd Związku uważa sprawę terora, stosowanego 
do dyrektorów fabryki Poznańskiego, za rzecz czy­
sto zew nętrzna i dotyczącą jedynie • zakładów' P o­
znańskiego.

—  Odbyło się tu  organizacyjne zebranie „Klubu 
Narodowego"; wybrano do zarządu- pp. St. Cheł- 
mickiego. Józefa Michałkiewicza A. Rządu, St. 
Zielińskiego. Obecnie klub liczy 20 członków.

Odnalezienie cudownego obrazu Z Żyrardo­
wa donoszą do „K uryera W arszaw skiego":

Dziś rano- znaleziono na polach wsi Soknle, w ła­
sności Fel. hr. Sobańskiego, w odległości 4  wóorst 
od Żyrardowa, w życie cudowny obraz N ajśw iętszej 
Roaziny, skradziony przed kilku dniami z kościoła 
w Miedniewicach. Obraz z poiamaną .am ą zupełnie 
ogołocony był zarówno z oprawy złotej, ja k  i czte­
rech koron złotych, wysadzanych b ry lan tan r i dro- 
gieini kamieniami, które świętokradcy zralow ali. 
Obraz ten  pozostawiono tymczasem na leśnicz i  wee, 
poczem w uroczystej procesyi. której tow arzyszyły 
tłum y ludn, przeniesiono go do Miedniewic, gdzie 
po ponownej konsekracji umieszczony zostanie w
ołtarzu  ~

Dola redaktorów polskich w „ zaborze pru­
skim. W  „Dzienniki- Poznańskim " czytam y: Pan 
Maciej W i e r z b i ń s k i ,  bvły naczelny redaktor 
„P racy", (autor szeregu nowel p t. „Akwarele an­
gielskie"), uwięziony i odsiadnjący już półtoraroku 
w więzieniu we W ronkach, odzyska wolność 23 
lipca. J a k  pisze „P raca", napróżno czyniono s ta ra ­
nia •  opuszczenie mu 2 miesięcy. D ługa kaźp wię­
zienna zupełnie go złam ała i przedwcześnie się ze­
starzał.

Straszne nieszczęście zdarzyło się w nocy na 
poniedziałek w konalni „Niemcy" w Świętochłowi­
cach na Górnym Śląsku. Trzecn robotników Polo- 
czek, K napik i Szymała zajęci byli w szybie na­
praw ą narociągu. N ajpierw  puścili parę do ru r  re­
zerwowych. Gdy potem przy odkręconym kurkij wo­
dnym otworzyli jeden z wentylów, pękła rufa , a 
p a ia  cała siłą buchnęła na robotników, któi-zr od 
nieśL straszne poparzenie. Poloczkowi skóra odpa­
dała płatami. W szyscy trzej um arli krótko po u- 
mieszczeniu ich w lecznicy. Poloczek był nieżonaty, 
K nanik osierocił 4 . a fchymała 6 drobnych dzieci.

Powszechny zjazd kolarzy czesko-słowiańskich
odbędzie się w Pradze 29 bm w sali teatralnej 
Down narodowego w Królewskich Viuokradach Za­
rząd centralnego Związku czeskich kolarzy („Cze­
ska ustrzedni jednota velocinedistn“j zapraszt na 
zjazd ten  kolarzy czeskich i wszystkich słowian 
skich zarówno członków towarzystw , jak  i niena 
leżących do organizaeyj kolarskich. Program  zjazdu 
stanowią:

1) Zagajenie przez prezesa dr Jar. Hanęla, radcę 
dworu i profesora wszechnicy praskiej.

2) R eferat wiceprezesa Związku F r. Liski „Cze 
scy cykliści a Sokolstwo".

3) R eferat i zagajenie rozpraw y na tem at: „C 
dotychczasowej działalności Cz. U, J .  V. a  p rzy  
szłych kieiunkach i zadaniach organizacji naszej"

4) W nioski zebranych.
Po zjeździe odbędzie się zabawa w raz ze śpie 

wami i deklam acją. Udział w zjeździe zgłosić na 
leży najpóźniej do 26 bm. w Związku centrali:-yn 
kolarzy czeskich w Pradze.

Klasy karne w szkołach ludowych. Nauczyciele 
szkół ludowych w W iedniu zajm ują sie od pewnego 
czasu spraw ą tak  zwanych klas karnych, a prasa 
tam tejsza poświęca jej Daczną uwago. Ze względu, 
że kw estya ta  ma ogólne znaczenie, przedstaw im j 
w krótkości najważniejsze jej szczegóły. K lasy k ar­
ne w szkołach ludowych mają, w razie ich zapro­
wadzenia, być przeznaczone dla tych dzieci, które 
zachowaniem się swojem mogą wywrzeć njemny 
wpływ na moralność reszty dziatwy szkolnej. Na 
zgromadzeniu nauczycieli ludowych w W iedniu za 
klasami kainem i oświadczyła sie mniejszość. Refe­
ren t wyłuszczył, że każda szkoła uiogłaby mieć ty l­
ko jednę klasę karną o liczbie dzieci co najw yżej 
20. O oddaniu dziecka do klasy karnej rozstrzyga po 
wysłuchaniu opinii nauczyciela klasowego, tudzież 
kierownika, szkoły, konfeieneya miejscowa nauczy­
cieli. Leniwe, źle uczące się dzieci, nie będą odda­
wane do klasy karnej. Przeciw nicy te j myśfl prze- 
dewszystkiem podnieśli, że tworzenie klas karnych 
je st rzeczą wielce drażliwą. — Szkoła rozporządza, 
zdaniem ich, dostatecznemi środkami dyscyplinarny­
mi, ażeby dzieci o złych instynktach poprawiać i 
karać. Jeżeli to nie wystarcza, pozostaje inna dro­
ga, a  mianowicie współdziałanie szkoły i rodziny. 
D alej trudno ustanowić tę  granicę, po przekrocze­

ni 0 drogie, a dobre w ł a s n e g o  w y r o b u
Ui-.IAiklA G iro W f T r w a l s z e  o d  w i e d e ń s k i c h t w  Związku katolickich krawców
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niu której dziecko nadaje się do klasy karnej, a 
wreszcie rodzice beznai„nkow o obieraliby sic odda­
waniu swych dzieci do klas karnyi li. Jicz pomocy 
policji dzieci tych nie widziunoby w szkole. Spra­
wa klas karnycn została poruszona w Wiedniu z po­
wodu statystyki zepsutych dzieci w szkołach austrya- 
ckicli. Procent, owych dzieci w zrasta w niektórych 
dzielnicach wiedeńskich, zwłaszcza w O rtakringn, 
bardzo silnie.

Śmierć W teatrze. Na cześć duńskiej pary kró­
lewskiej . która przebywa oiiecnie w Londynie, od­
było się uroczyste przedstawienie At Operze. YV lo­
żach zasiedli członkowie dworu angielskiego i duń­
skiego. Tuż po zjawieniu się tych gości padł skut­
kiem porażenia w loży swojej koniuszy dworu an­
gielskiego, generał A rtu r Elfie, osobisty przyjaciel 
króla Edwarda. Zwłoki wyniesiono natychm iast, a 
wypadek śmierci zatajono aż do ukończenia przed­
stawienia.

Bernard Snaw O recenzentach Przedstaw ienie 
sztuki Sliawa ,. Pon Żuan w piekle11 nie znalazło 
przychylnej ocenv u recenzentów londyńskich, co 
jednakże autorowi nie popsuło wcale humoru. P e­
wien dziennikarz, spotkawszy się z Shawem w gro­
nie pań zapytał go , co mvśl o kryty kaeh wsnom- 
nianej sztuki. Shaw odpowiedział wesoło: „Sztuka 
jest świetna. Kost/urny dają plastyczny obraz11. — 
iiziem iikarz rzekł dalej: „K rytycy nazyw ają pana 
„nudnym gadułą11, na co zauwazył Shaw: „Nudzi 
łem ich. Tuk,  wiem o tom. Poślijcie lepszy gatu ­
nek recenzentów11. Gdv dziennikarz oświadczył, że 
jedi n z recenzentów odmówił Shawowi humoru, 
odparł Shaw z komiczną rozpaczą: „Ach, tego chcę. 
Przed laty. kiedy pisałem poważnie, nazywali mnie 

■ pełnym humoru, dzisiaj odmawiają mi tej właści­
wości", .Tak widzimy, Shaw lekceważy krytyków 
teatralnych. Przed stu przeszło laty  wolał Goethe: 
„Sehlagt den Hund , es ist ein R ezensent11 (Bijcie 
tego psa to recenzent). W łagodniejszej formie po 

* w tarzają to dzisiejsi autorowie. Biedni recenzenci!
„WPSOta wdówka-1, opere ..a Lehara . przedsta­

wioną została po raz pierwszy przed kilku dniami 
w Londynie na soenie teatru  Dały. Orkiestrą dyry­
gował sam Lehar. Pierwszorzędne dzienniki londyń­
skie, miedzy innemi ..Tim es11, bardzo pochlebnie o 
ceniły „ W esołą wdówkę . Iktórą publiczność przy 
jęła z bezwarunkową przychylnością. W  operetce 
przedsięwzięć) liczne zmiany'. Między innemi rola 
ks. T tan i ła nie bvła śpiewaną, lecz recytowaną.

Zmarli
Mary a Aldona P a r t o s z e w i c z ó w n a .  córka 

Kazimierza Bartoszewicza . znanego publicysty i 
radcy tn. Krakowa zm arła dziś w Krakowie po 
kilkudniowej chorobie.

Giężko dotkniętemu o jc u , który w okresie lat 
niewielu traci drugą już córkę w kwiecie la t mło­
dych, towarzyszy ogólne współczucie

Paulina S z a j n o c h ó w n a, siostra ś. p Karola 
zm arła dnia 1 1 b. 1 1 1 . we Lwowie w 82 roku ży­
cia. Pogrzeb odbył się dzisiaj z kaplicy Boimów 
na cmentarz Łyczakowski

Ż kole, państwuwycn Minister kolei żelaznych prze­
niósł: starszego lainisarza Im łow nia wa .lakóha Saltem 
z kkirowniąświ budowy kolei w Tryeście do kierowni­
ctwa budowy kolei we Lwowie adiunkta Kazimierza 
Mrowca z dyrekeyi stanisławowskiej do okręgu dyrekcyi 
w Krakowie; inspektorów: Alfreda Jędrkiewicza i Alber­
ta Żaka z kterownictwa budowy kolei we Lwowie do o- 
kręgu dyrekcyi lwowskiej; adjunkta Saula Lautersteina 
z dy rekcyi stanisławowskiej do okręgu dyrekcyi lwow­
skiej; s ta r te g o  komisarza maszyn Józeia Kirschnera 
z ogrzewalni w Krakowie do ogrzewalni w Podgórzu- 
Fłaszow .5. Miń,„ter uwolnił starszego komisarza maszyn 
Franciszka Wejdę z oftowiazk.jw naczelnika ogrzewalni 
w Podgtrrn 1’łoszowie, wyrażając ma przytem uznanie 
za jego działalność służbową zamianował rewidenta 
Adama Szyszkowskiego zastępcą naczelnika urzędu ruchu 
w Rzeszowie, ofieyała Marcina Wróblewskiego w Tarno­
w ie zastępcą tamtejszego naczelnika urzędu ruchu; ofi- 
cyała. Romualda damekiego w Nowym Sączu zastępcą 
naczelnika tamtejszego urzędu ruchu; oficjała Janal-zo- 
kańskiego w Podgórzu-[Raszowie zastępcą naczelnika 
oamtejszego urzędu ruchu : starszego komisarza maszyn 
Romualda Felsztyńskiego w Krakowie zastępcą naczelni 
ka dla działu materyałowego w oddziale rachunkowym 
ddyrekcyi we Lwowie, .oraz przeniósł rewidenta Mit-ezy- 
czy sława Chodkiewicza z Krakowi, do okręgu dyrekcyi 
lwowskiej.

Składki. TJczenicp semioaryum nauczycielskiego w Prze­
myślu, zwiedzając Krak w. złożyli za pośrednictwem S. 
Batki i 1 1\ na rzecz T r t  „Szkoły ludowej11 zamiast 
wieńca na pomnik A. Mickiewicza

P la  Tow. ..Szkoły indowej11 złożyło Polskie Kółko kon­
tuszowe 5 J\.

Reperiour teatru ludowego
AV |óatek o godzinie pół do U po południu „Tomcio 

P a lm ir ', czy ii ..Siedmiomilowe bntv“ (po cenach zniżo­
nych dla dzieci).

1\  sobotę po południu: „Rohinson Krnsoe"
W sonotę popołudnia: „Tomcio Palach" wieczór: „Ro­

hinson hrnsoe“.
Repertoar teatru miejskiego.
We czwartek „W esele".
W po tok  , „.Złota czaszka" (ostatnie przedstawienie 

dram atu w trm  sezonie)
W sobotę pierwsze przedstawienie opery: „Straszny 

dwór“ Moniuszki.
W niedzielę: „Orfensz w piekle" operetka Offenbacha.
2 kalendarza. W piątek 14 czerwca Bazylegu b. y d. 

k i Klizyusza pr.; w sobotę 15 czerwca Wita Moae- 
sta ni. i Germany; w niedzielę 10 czerwca. Benona b. 
w. i łusiyuy p.

W schód słońca U  czerwca o godzinie S min 32, za­
chód o gouz i min. 48; długość dina godz. 18 mii.'. 18.

Z krakowskiego obserwatoryum. Itnit 12 ezerwca te r­
mometr doszedł ad -y, 12*7 do ^  23*4 C.; — barometr 
w ahał się.

Dnia 13 czerwca o godz 7 rano stan baromerru 742 0 
mm . termometru -f. 16-6 C.; w iatr połndn.-wschodni.

R .  G i t b p y e l s k a ,  K r z y s z t o f o r y ,  
f t p a b  i w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
szorzędiiych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówką lub na spłaty nawet 
dwudziastomiesiecsne. instrum enty nżrwaue od 
cen naini/.S7vch.

Z sali sadowej.
(Obraza czci).

Kraków, 13 czerwca, 
Dzisiaj przed sąd< ® przysięgłych w Krakowie 

toczyła się rozprawa karna przeciw p. Franciszko­
wi F r i e d l o w i ,  redaktorowi „Głosu Ludu Ślą­
skiego11 we Frysztaeie, oskarżonemu o występek
obrazy czci, dokonany na osobie p. Doroty K ł u- 
s z y  ń s k i e j, żony lekarza w Piotrowicach na Ślą­
sku

Aid oskarżenia zarzuca obwinionemu p. Friedlo- 
w i , że we wrześniu 190fi r. kazał wydrukować
av drukarni L iterackiej w Krakowie ulotne pismo 
własny m nakładem , które następnie rozszerzył po 
Śląsku. W  piśmie tem autor (p. Friedel) w arty ­
kule p t . : „Długie paluszki" zarzucił fałszrw ie pi.
Dorocie Kłuszyńskiaj „bezw stjdną skłonność do 
kradzieży11 oraz fałd popełnienia kradzieży w sło­
wach „przecież własna jego żona, pani Dorota, 
przyznała się do kradzieży". P rz tz  te  zarzuty po­

sądził osk..rżon> p. Dorotę Kruszyńską publieznio
0 niehonorowe czyny, a nadio obwinił fa łsz y w i^ o  
zbrodnię, względnie prze kro. zenie kradzieży. Mia­
nowicie p Ktuszyliska miała dopuścić się kradzie­
ży szparagów w zamku lir. Larischa z ogrodu, któ­
ry do niej nio n a leża ł, Kcz do zarządcy zamku, 
[i. Absaiona.

Rozprawie przewodniczył radca sąd u , dr T rzas­
kowski; oskarżycielka pr ywat na ,  pani Dorota Kłu- 
szyńsku. zasiadła przy stole w* towarzystwie swego 
zastępcy prawnego, adwokata dra Heskiego; obwi­
nionego, p, Friedla, bronił adwokat d r Włodzimierz 
Lewicki.

Po odczytaniu aktu oskarżenia przewodniczący 
przystąpił do przesłuchania oskarżonego.

Oskarżany przyznaje się do autorstw a inkrymi­
nowanego artykułu, wyjaśniając, że motywem jego 
postąpienia nie była chęć dokuczenia kobiecie, ale 
zdemaskowanie etycznej i politycznej działalności 
państw a K łuszyiiskieli, którzy sprowadzeń1 przez 
oskarżonego na Śląsk dla krzt-wienia idei narodo­
wej, wnet okazali się szkodliwemi przez swą sk ra j­
nie party jną soevalistyczną działalność. Na licznych 
zgromadzeniach, w różny ch miejscowościach otąska 
oraz w „Robotniku śląskim 11 pp. Kłusz; ńcy, a 
szczególniej pani Dorota K łuszyńska, występowali 
gwałtownie przeciw idei narodowej, wmawiając 
w ogół robotniczy, że pierwsze ich żądania powin­
ny być na tu ry  wyłącznie ekonomicznej , a nie n a­
rodowej. Stosunki oskarżonego z państwem Kłuszyń- 
skiemi były dobre aż do czasu, gdy nastąpiła roz­
bieżność, icli politycznej działalności i pp Kłuszyń- 
scy, wstąpiwszy do partyi socjalistycznej, pragnąc 
zwalczyć oskarżonego i jego stronnictwo, rozrzucili 
szereg odezw i różnych ulotnych pism w których 
nadzwyczaj gwałtownie uderzali na oskarżonego, 
zarzucając mu czyny nie etyczne. Również w li­
stach prywatnych do oskarżonego i posła Stapiń- 
skiego. pp Kłuszyńscy Użyli go i poniżali. "Wobec 
tego oskarżony czuł się zniewolony do odpowiedzi
1 dlatego w piśmie inkryminowane® podniósł prze­
ciw pani Kłnszyńskiej zarzut że nie ma prawa 
wytykać mu czynów niehonorow/ch, gdy ona sama 
popełniła czy n nie etyczny, przez używanie cudzej 
własności. Oskarżony zbija tw ierdzenie aktu oskar­
żenia, jakoby dlatego wydał owe pismo z zarzuta­
mi przeciw pp. Kłuszyńskim, że dr Kłuszyński nie 
chciał mu podpisać wekslu. Również odpowiedź swą 
drukował w Krakowie nie dlatego aby się uchylić 
od cięższej odpowiedzialności, jakaby go mogła spo 
tkać na Śląsku, ale dlatego, że w drukarniach ślą­
skich na czas nie złożonoby jego pisma, a oskar- 
żonemn zależało na pośpiechu wobec ciągłych na­
głych na niego w „listach otw artych" i t. p. wy­
dawanych przez pp. Kłuszyńskich. — Co do owej 
szparagam i, oskarżony nie posądzał oskarżycielki 
pryw atnej sam o kradzież, lecz skonstatował tylko 
że p. Kłuszyńska przyznała się wobec kilku osób do 
tego, że szparagam i używa, mimo, że wie, iż nie 
jest jej własnością.

Po przesłuchaniu oskarżonego nastąpiły  zezna­
nia świadków.

D r Henrvk K ł u s z y ń s k i ,  mąż oskarżycielki 
prywatnej, opowiada o swojem przybyciu na Śląsk 
i wynajęciu mieszkania w zamku hr. Larischa, 
gdzie mu pozwolono korzystać z ogrodu warzywne- 
gd. O Rtosunkach swoich z p. Friedlem opowiada św ia­
dek szeroko, twierdząc, że z powodów politycznych 
stosunki to zerwał a  nawet, czuł się zniewolony 
dla dobra publicznego w listach otwartych odsło 
nić ogółowi szkodliwą działalność p F riedla dla 
społeczeństwa polskiego na Śląsku. Na jego więc 
puuliozn* oświadczt nia oskarżony p. Friedel. odpo­
wiedział także pubiieznemi pismami, w których nie 
znalazłszy argumentów przeciw niemu, napadł tak 
brutalnie jego żonę, pomawiając ją  o zbrodnię k ra­
dzieży, nie wymieniając jednak w swym liście' o- 
wych „szparagów 11, gdyż z zarzutu takiego każdy- 
by się wyśmiał. Nie mogąc się zemścić na nim 
(na mężu) p. Friedel wj mierzył cios jego żonie. 
P ierw szą napaść na niego wymierzył p. Friedel 
w kilka dni potem, gdy świadek nie choąc należeć 
dalej do komitetu redakcyjnego „Głosu Indu Ś lą­
skiego", którego redaktorem był p. Friedel, odmó­
wił mu podpisania wekslu. Na zapytanie obrońcy, 
dra Lewickiego, świadek oświadcza, że należy do 
partyi socyaino-demokratycznej. a pan Friedel do 
do partyi narodowej.

Po przerwie trybunał uchwalił odmówić wnio­
skom zastępcy oskarżycielki prywatnej o zarekw i­
rowanie aktów rozprawy przeciw p. K łuszyńskiij 
ze sądu powiatowego w Krakowie, na odczytanie 
listów prywatnych p. Kłnszyńskiej oraz na odro­
czenie rozprawy, celem zawezwania do rozprawy 
świadków, którzy się w dniu dzisiejszym nie s ta ­
wili. Wobec odmówienia tym wnioskom zastępca 
oskarżycielki prywatnej zgłosił zażalenie nieważno­
ści. Następnie trybunał przystąpił do odczytania 
zeznań szeregu świadków co do owej szparagam i.

W  dalszym ciągu rozprawy przesłuchano św iad­
ków niż. Ju liana S ykałę , dozorcę Józefa Stazka, 
Tomasza A bsaiona, zarządcę zam ku , gdzie mie­
szkali pp Kłuszyńscy, na okoliczność, że pp K łu­
szyńscy nie mieli prawa używania szparagam i. —  
św iadek Absalon nie zauważył jednak nigdy orakn 
szparagów, które były bardzo stare; prawo użytko­
wania szparagów przysługiwało jednak świadkowi, 
nie zaś pp. Kłuszyńskim. Grządka ze szparagami 
oddzieloną była od reszty ogrodu oranżeryą, wido- 
eznem więc jest. że pp, Kłuszyńscy praw a używa­
nia szparagam i nie mieli.

Następny świadek p. Ja n  Gwóźdź z Karwiny 
dyrektor ekonomiczny dóbr lir. Larischa, stwierdził, 
że z ty tu łu  służbowego stosunku nie przysługiwało 
p. Absolonowi prawo używania ogródka, nie jest 
jednak wyklnczonem. że p. Absalon mógł ogródku 
używać. Zapytany o sposób wprowadzenia pp. K łu­
szyńskich w mieszkanie i ogródek, stw ierdził p. 
Absalon stanowczo, że gdy się pp. Kłuszyńscy do 
zamku wprowaJzili, podzielił wspomniany ogródek 
na części i wskazał lokatorom części, na k to n c h  
przysługiwało im prawo używania.

Po przesłuchaniu szeregu świadków przewodni­
czący odroczył sprawę do ju ira .

bani Margnlies, Jacek Mat,osiński, Rudolf Peterseim  
Leon Schiller, Aleksander Ritlerm ann, Stanisław  
Rożnowski, członkami komisyi rewizyjnej pp. Salo 
mon Golin, Malm. Marceli Dutkiewicz, Józef Gó­
recki.

X  Wiec przemysłowy podczas postoju w ysta­
wy ruchomej Ligi pomocy przemysłowej w Brzesku 
odbędzie się dnia 19 I). m. o godzinie 2 po potu 
dniu. a nie dnia 2 0 , jak  poprzednio było podane.

Budapeszt, 13 czerwc— Pszenica na maj —■— do —*—; 
pszenica na październik 10*J4 do 1*65; żyto na maj *— 
do —*— ; żvto na październik 8*42 do 8*43; owies na 
maj — •— do —* —; owies na październik 7*22 do 7*23; 
kukurydza na maj 8*01 ao 6 0 1 ; kukurydza na lipiec 
5*IM cio 5 05; rzepak na sierpień 16*20 do 16*30. Wszy­
stko za 50 kg .-

Oferty mierne, chęć kupna mierna, usposobienie przy­
jemniejsze; ciepto

Dział ekonomiczny.
X  Zebranie kupców Krasowskich. W czoraj 

odbyło się w sali jiosiedzeń Banku galicyjskiego dia 
handlu i przemysłu liczne zgromadzenie przedsta­
wicieli tutejszych sfer kupieckich i przemysłowych, 
celem uchwalenia zmian sta tu tu  istniejącego przy 
Banku galicyjskim dla handlu i przemysłu związku 
kredytowego w kierunku dyskontowania faktur, 
względnie otwartych pretensyj książkowych. Zgro­
madzenie no wyczerpującej dyskusyi, uchwaliło od­
nośne zmiany sta tu tu  związku, jak  również regula­
min określający sposób i warunki dia nowego działu 
eskontowego. Członkami komitetu związku wybrani 
wybrani zostali pp. Ignacy Bober). Ignacy Ehren- 
pr.eis, Jan  Kwiatkowski, W ładysław Liban Abra-

Hr unika lwowska*
L w ó w ,  V* czerw ca. 

W sprawie reyuiacyi płac nauczycielskich
zam,eśoihśray w dzisiejszem poraniłem vvvdaniu de­
peszę ze Lwowa, Obecnie podajemy artykulik, za­
mieszczony w urzędowej „Gazecie Lwowskiej11:

Frzeprowadzenie ustawy o podwyższeniu pobo­
rów* nauczycieli indowych, która uzyskała sankcyę 
2.5 m aja b. r., a  została świeżo ogłoszona w „Dzien­
niku ustaw i rozporządzeń krajowych11, je s t w peł- 
nj. m toku. Na pierwszą telegraficzną wieść o sank- 
eyonowaniu C. k. Rada szkolna krajow a zażądała od 
Rad szkolnych okręgowych szczegółowych wykazów 
poszczególnych kategoryj nauczycieli, a  na ich pod­
stawie dokonywa się obecnie w* największym po 
bp.echu żmudna praca zmiany w przyznawaniu i 
asygnowaniu poborów wielotysięcznego zastępu na­
uczycieli ludowych w całym kraju. W  tym cela 
odbywają się od kilku dni od rana do późnego 
wieczora posiedzenia w sekcyi dla szkół ludowych, 
a cały szereg urzędników konceptowych, rachunko­
wych i manipulacyjnych pracuje nad wygotowa­
niem potrzebnych referatów i czystopisów, tak. że 
dekrekty na podwyższone w myśl nowej ustawy 
pobory znajdą się w najkrótszym czasie w rękach 
nauczycieli, którzy zatem już 1 lipca b. r., a  więc 
z dniem wejścia w życie ustawy będą mogli ko­
rzystać z dobrodziejstwa długo oczekiwanej regu- 
lacyi.

JT lko w przyznaniu nauczycielom tymczasowym 
wyższego wynagrodzenia musi nastąpić, nieznaczna 
zwłoka. Wysokość jego musi bowiem na podstawie 
nowej ustawy być ustalona osobnem rozporządze­
niem, do którego wydania potrzeba uchwały ple­
narnej, a zebranie się pełnej R ady w obecnej 
chwili z powodu ważnych przeszkód nie je s t mo­
żliwe.

Echo wyborow we Lwowie. Ja k  donosiliśmy, 
miała się odbyć w sądzie pow* s. ITT, wskutek do­
niesienia nam iestnictwa, rozprawa przeciw p. E rne­
stowi Breiterowi, o obrazę komisarza weborczego i 
przeszkadzanie mu w urzędowaniu. Rozprawę roz­
pisano na wczoraj, lecz nie mogła się odbyć, bo 
p. B reiter s ta ł się nietykalnym wskutek zwołania 
sesyi parlam entarnej. Dopiero komisya panam entar; 
na może go ewentualnie wydać sądowi.

W sprawie ochrony zabytków przyrody, od­
było się wczoraj wieczór w instytucie geologicznym 
uniw ersytetu lwowskiego zebranie przedstawicieli 
sfer obywatelskich i fachowych, zainieyowane przez 
Tow. im. Kopernika. Zebranie miało zastanowić się 
nad SDOsobimi ochrona* coraz bardziej niszczonych 
zabytków i .uratowaniem .ego, eo się jeszcze da 
uratować.

Referat wygłosił prof. R a c i b o r s k i .  Zaznaczył 
on na wstępie, że w kraju  naszym znajduje się 
wiele dziwów przyrody, które ręką ludzką niszczę, 
ne. zanikają coraz bardziej Należą tu przedewszy- 
stkieni stare d-zewa, niejednokrotnie mające pam ią­
tkową i historyczną wartość, dalej gatunki drzew, 
dziś już wymierających, np cis lub modrzew. Gis 
np., który dawniej spławiany był n: asowo do G dań­
ska, obecnie rośnie u nas tylko wyjątkowo, w nie­
wielkiej liczbie okazów, z których najpiękniejszy i 
najstarszy rośnie koło Dukli, nad rzeką jasio łką. 
Do zabytków przyrody należą także i rośliny drob­
niejsze, jak  roślinność stepów naszych, których już 
nie ma praw ie lub roślinność torlowisk zabytek 
epoki lodowej, znikające zupełnie równocześnie z 
osuszaniem bagien.

Do drugiej kategoryi należałyby zabytki geolo­
giczne, jak  cały szereg skał osobliwych, głazy na­
rzutowe (z których kilka znajduje się kolo Sądowej 
W iszni), urywki skał, wodospady itd. Do trzeciej 
wreszcie kattgory i należą okazy wymierającej fau­
ny, jak  np. św istaki, kozice itp.

Otóż chcąc chronić tego rodzaju zabytki, trzeba 
je znać przedewszysakiem, a więc inwenfaryzacya 
jest tu ta j konieczną. Następnie dla celów pedagogi­
cznych, dla poznania własntgo kraju  i jego dziwów, 
należałoby się postarać o zestawienie fotografi­
cznych reprodukcyj najpiękniejszych krajowych wi­
doków i godnych uwagi zabytków przyrody. Później 
moź.naDy dążyć do tworzenia t. zw. nezerwoarów, 
to je s t ograniczonych okrawków ziemi, pozosiawio 
nych do swobodnego rozwoju danej flory, np. lasu 
dziewiczego lub stepu

Po przeprowadzonej dyskusyi, w  której zabierali 
głos pp. d r Lisiewicz, dyr. Chołodeeki, prof. Zuber, 
radca Szenring, dj r. Tyniecki, prof. Mazurek i inni, 
uchwalono powierzyć zredagowanie odnośnego kwe- 
sivonaryusza osounej komisyi, a następnie rozesłać go 
czasopismom fachowym i osobom, które się przy­
rodą interesują. Spodziewać się należy, że każdy, 
kto kocha swojską przyrodę, zechce pi zesłać wiado­
mość o dziwach przvrodv inieyatorowi akcyi ochron­
nej, prof. Raciborskiemu w Dubianach kole Lwowa.

grożkaiTU i bojkotem pojedynczych osób, grup 
i przemysłowych zjednoczeń, uważane bęcią za 
c z y n  z b r o d n i c z y  i karane w drodze a d m i ­
n i s t r a c y j n e j  grzywna, do 3000 rubli lub 
więzieniem do 3 miesięcy.

Z wpogów — przyjaciele.
Petersnurg. Według inform acr. tutejszych 

kół dobrze poinformowanych, obawy jaki* nie­
dawno wyrażono w prasie rosyjskiej i zagra­
nicznej, iż Japonia niezadowolona z traktatu 
w Porrsmouth. zamierza ponownie zaatakować 
Rosyę. usunęło zawarcie trak ta tu  rosyjsko-ja­
pońskiego. Japonia nie ograniczyła się do wy­
równania rozmaitych kwest,yj będących w zw.ąz- 
ku z wojną, przez zawarcie szeregu umów z Ro- 
syą, łączących się w jedno ogolne porozumienie 
polityczne, lecz uważała także za rzecz konie­
czną zawarcie z I' laiicyą. sprzymierzeńcem Ro- 
syi, trak ta tu , którym o b o w i ą z a ł a  s i ę  p o ­
p i e r a ć  p r a w a  i i n t e r e s y  R c s y i  n a  
D a l e k i m  W s c h o d z i e .  Rosy a, k tóra po­
siada na kontynencie azyatyckim interesy ży­
wotne, musi powitać z radością takie porozu­
mienie, gdyż jest ono dowodem, że Japonia nie 
żywi żadnych planów agresywnych, a zarazem 
daje tez rękojmię utrzymania s t a t u s  q u o  na 
Dalekim Wschodzie.

Petersburg. W komisyi budżetowej Dumy o- 
świadczył miu spraw' zagr I  z w o ! s k i , że po­
głoski, jakoby Rosya prowadzić miało politykę 
o d w e t u  wobec Japonii są z u p e ł n i e  b e z ­
p o d s t a w n e .  fswiadczą o tem rokowańia nie- 
tylko o trak ta t handlowy z Japonią, ale i o 
inne sprawy.

Dżnnta.
Petersburg. W  pewnej wsi nad Wałgą, poło­

żonej naprzeciw Astraćhanki, zaszły trzy wy­
padki śmierci, spowodowane, jak wykazały ba­
dania bakteryologiezne, dżumą.

I ! n i  i n l n  rosyjskiego.
(Telegramy .Nowej Reformy11 z 13 czerwca.) 

Nowo alarmując*? pogłoski.
Petersburg. „Bii" Wied." donoszą, że S t o ­

ł y  p i n w k r  ó t c e u s t ą p i ,  a jego miejsce zaj­
mie gabinet D u r n o  wa ,  w kiórym tekę mini­
stra spraw wewnętrzny cli obejmie admirał Du- 
b a s ó w .  Nastąpić . ma także a u t o r y z o w a ­
n i e  n o w e j  u s t a w y  w y b o r c z e j .

Wiedeń. „Poht. Corresp.11 donosi z Peters­
burga : R o z w i ;i z a n i e D u m y  i t o  b l i s k i e  
ucnod/i za rzecz nieuniknioną. W kołach rzą- 
ddwycb zachowują się z ws/.elką rezerwą, ale 
pogłoskom o rozwiązaniu Dumy nie zaprzeczają.

Ograniczenie strajków.
Petersburg, Rozporządzenie komendanta m 

Petersburga przypomina, że tylko takie strajki 
są dozwolone które mają podkład e k o n o m  i 
cz r. y, strajk i zaś, wywoływane gwałtem, po-

T i i u  i M a i™
t i id d im c i  „ M  R eforin f

z dnia i3  czerwca.

Wiedeń, O sa rz  przyjął na posłuchaniu szefa 
sekcyi Kniaziołuckiego.

Wiedeń. Cesarz przyjął na posłuchania ks. 
Mikołaja C z a r n o g ó r s k i e g o ,  O godzinie 1 
w południe przyjął cesarz japońskiego generała 
Młshi i towarzyszących mu, pułkownika Mat- 
suishi i rotm istrza Utakę. *

Paryż. Agencya Havasa donosi z Aten*. Za 
ślubiny ks. Jerzego z M aryą Bonaparte wkrót­
ce bedą podane do publicznej wiadomości.

Londyn. Uroczystości na rzecz królestwa duń­
skich zakończyły się balem w pałacu bukhing- 
hamskim, na który przybyli wrszyscy bawiący 
tutaj  członkowie domu królewskiego, liczni dy­
gnitarze i zaproszeni goście.

Antlyencye.
Wiedeń Przed rozpoczęciem ogólnych andyen- 

cyj zaprzysiągł cesarz dzisiaj szefa sekcyi w mi­
nisterstwie skarbu, dra Sev/eryna K n i a z i o ł u ­
c k i e g o ,  jako tajnego radcę. — W akcie sym 
uczestniczyli minister skarbu Burian i general­
ny adjutant, hr. P a  a r .

Nowe przetlloi&aia.
Wiedeń, Mowa tronowa zapowie także między 

innemi dalsze upaństwowienie kolei prywatnych.

O rew izją kcistytucyi,
! Praga ,,Narodni L is ty 1 donoszą, że posłowńe 

czescy wkrótce zgłoszą w parlamencie wniosek 
o r e w i z y ę  k o n s c y t a c y i  w d u c h u  r o z ­
s z e r z e n i a  a u t o n o m i i  K r a j ó w  i ochrony 
mniejszości narodowych Przed kilkn laty zgło­
sił taki wmiosek obecny m inister handlu F o r z t .  
Wniosek upadł. Dzis spodziewają się Czesi, że 
wmiosek ta k ’ przeprowadzą, albowiem i socjali­
ści w prdgramie swoim podnosz.ą sprawę rewi- 
zyi konstytucyi

Rtfsłal 1 syoniścl.
Wiedeń. W  niedzielę, zb eraią  się w gmachu 

parlamentu p o s ł o w i e  r n s c y .  Także grupa 
s y o n i s t ó w  odbędzie obrady.

Z iŁbs panów.
Wiede... ,.N. Fr. Presse11 donosi, że namie­

stnik hr. Andrzej P o t o c k i ,  dotychczas doży­
wotni członek Izby panów, zostać -ma c z ł o n ­
k i e m  d z e d z i c z n y m .

Wiedeń. Wśród nowych człont ów Izby pa- 
nów wymieniają także ks. SMiwarzenberga.

Wiedeń. Rektor uniwersytetu czeskiego, prof. 
H l a v a  i członek Wydziału krajowego A d a ­
m e k  mają zostać członkami izby panów.

fttkowanlii ugodowe.
Buaapeszt. W najbliższych dniach oczekiwa­

ny tu jest m inister handlu dr F o ^ z t ,  który 
będzie k o n fe iw a ł z K o s s u t h e m  w sprawne 
orokwań ugodowych.

Z Sejmu wąglersklegu,
3uuapeS7t. Dzis w kuloaraeh sejmowych 

opowiadano sobie o wielkiej liczbie wniosków', 
które zło*żono w' ostatnich dniach. Między temi 
wnioskami znajduje się także wniosek nagły 
o zaprowadzenie p o w s z e c h n e g o  p i a w a  
g ł o s o w a n i a .

Z armii praskie;.
Berlin W kołach miarodajnych w jstępuje 

n ezadowroienie z powodu działalności komen­
derującego generała korpusu gwmrdyi, albowiem 
objawiać się zaczyna r o z l u ź n i e n i e  d y s c y ­
p l i n y  u o f i c e r ó w

Rczprząźenia w armii francuskiej.
Paryż. Z Montpellier donoszą: Komendant 

korpusu czuw'a nadzwyczaj gorliwie nad zało­
gami w Montpellier i Narbonne. Oficerom i żoł­
nierzom przez ostatni5) 48 godziu zabroniono 
wychodzić z koszar, aż do dalszego rozporzą­
dzenia żadne nic 1 ędą się odbjw ały ćwiczenia 
poza koszarami W obrębie południowych de­
partamentów' — jak  donosi „F.cho de Paris" - 1- 
nastąpić mają ztniauy w dysłokacyi załóg.

Opor winiany.
Paryż Według doniesienia dziennika „F iga­

ra", w departamentach, w których uprawiają 
wóna, wczoraj o północy podało się 150 Rad 
gminnych do 'dyraisyi.

Sytuacyz w Czarnogorz?.
Wiedeń. Współpracowmik ,.N. W. Abendblat- 

tu “ rozmawiał z bawiącym tu obecnie k s i ę ­
c i e m  C z a r n o g ó r s k i m  o sytuacyi polity­
cznej w jego państwie. Książę bardzo stanow­
czo zaprzeczył wiadomościom dzienników o 
r z e k o m e j  r  e w o 1 n c y i w C z a r n o g ó r z e ,  
twierdząc, że ludność czarnogórska jest, nadto 
parryotwczną i lojalną, aby robiła rewolucyę.

Równouprawnienie fcoólet w Anglii.
Londyn. Izba lordow przyjęła w cl rug iwa czy­

taniu projekt rządowy, zezwalający na wybór 
kobiet na członkinie r e p r e z e n t a c j i  h r a b s t w 
i innych w ł a d z  l o k a l n y c h .  — .Test jednak 
rzeczą bardzo wątpliwą, czy sprawm ta  będzie 
jeszcze w obecnei sesyi załatwioną.

Z Marona.
Paryż. Z Tangeru donoszą, że bezpieczeństwu 

miasta ponow.e zagrażają szczepy tubylców 
które przybyły z południa.

Japonia a Ameryka,
Londyn. ,.Times“ donosi z Waszyngtonu 

Japoński ambasador Ooki postanowił odłoży ■ 
zamierzoną podróż na wybrzeża Oceanu > 
kojnego, aby zapobiedz fałszywym nR erpreu- 
cyom obecnej sytuacyi. 1 t

S?n  FranctSKG. Ze względu na doniesienie 
z Tokio, że wiadomość o napadzie na japoń­
skiego ogrodnika w Berkeley (Kalifornia) wy- 
wmłała tam ponowne zaniepokojenie, konstatuio 
tut. stow. „Japaues Association ol An.cnc... 
że chodzi tu  o fakt d r o b n y  i zajście bez. zna­
czenia.

W(ijay w Środkowe] H tjr jc o .
Waszyngton. Ze względu na podjęcie kroków 

nieprzyjacielskich między S a l w a d o r e m  a 
N i k a r a g u ą  Stany Zjednoczone wysłały m  
pole walki kitka małych krążowników i torp'* 
dowców w celu ochrony interesów obcych pod­
danych.

Waszyngton Tnte.szy poseł salwadorski otrzy­
mał z Salwadoru depesze że wojska /ządow'e 
pobiły rewolucjonistów.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca* 
Michat K onopiński

NADESŁANE.
(Artykuły w tym  dziale nie pochodzą od 

redakcyi).

Łagodnie rozwainiajacy środek domowy dla wszystki :.h, 
którzy doznają dolegliwości w trawieniu i inrych sknt- 
ków siedzącego trybu życia. Pydelko 2 K. Gówr.a wy­
syłka przez aptekarza A. NI0LI A c. i k. nadn omego do­

stawcę. Wiedeń, I.. Tnchlauben 9.
W aptekach na prowincji żądać przetw .ru MOllL.

3Jp Jói&f Zelmer
ordynuje, jak  w' latach ubie­

głych, willa ,.Stadt P an s1.

£r Wilneim Zattief
po kiikulet. stad. w szpitalach i klinikach w Krakowie, 
Berlinie, Paryża, o r d y n u j e  w cliorooach wewnętrznych 

i nerwowych w Krynicy, willa Ułana

Francensbitó.ordynują w sezonie le­
tnim willa ,.Scnwarzer Bftr”.

Właściciel znanej sztucznej fa^biarni i praini 
chemicznej w Krakowie przy nlicy św Krzyża 
Zygmunt Fluss w Bemie otrzymał tytuł c. i k.
dostawcy dwo-u.

Kursa telegraficzna
Wiedeń, 13 czerwca. (Giełda południowa.)
Marki ±17*87. Ren*a majowa 97*40. Kecta^korono 

węgierska 93*—. Akeye austr zaki kred 647*75. Ak,*,yp 
we r. zaki kred. 749*00. ikeye Anglobanku 30o*00. Aknye 
L ńToiibankn 550*00. Akcye Bankvereinu 533*50. Akoye L.iu- 
derbanku 436 —. Akcye kolei państwowycn 667**25 Lom­
bardy 13450. Akcye kolei Elbet.hal 420*50. Akcye tabryki 
brom 532*—. Akcye tytoniowe 411 —. Alpiny 573*50. 
Rima-towanyi 535*50. Akcye praskiego Tow, żelaznego 
2547*—. Losy tureckie 174*25 Buble 232*73. „

Usposobienie silne.
Berlin, 13 czerwca. (Giełda no-anna.)
Akcye kredytowe 202*.>0 . Tow dyskontowe 168*60.
Usposobienie: lepsze

Wiedeń, 13 eze.woa. Oukior słaby 22*30 dc 2*2*40. n* 
październik 21*80 do 21*70. Nafta ni-zm.e niona. Spirytus 
ustalony 56*40 do 57*00.

Cennik liby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie,

c 13 czerwca (godz. 1 w południa.)

Rnble papierowe . . 
Marki niemieckie . . 
F ranki papierowe . 
Pwudziestofrankówki

I. Waluty. płacą
251 50 
117 50 
95 50 
19 03złocie . . .

II. Listy zastawne.
4ł/, Listy zastawne prem. Bauku hipot. 71 i — 
i 1!,0:,, L>stv zastawne Banku hipot. . 100 23

* - - - • • • ^  4 1/,0/, Listy zastawne Banku kratowego 100 50
4°, ’ „ „ „ 97 5i)
5°)* Listą zast. ga.. Tow. kred. ziem. nieok. 93 —
+°. r r 41-letn. 98 -
4* * * t t . r r 51-letn. 98 80

Ili. Obligacye i pożyczki.
4°'0 Galicyjskie obligacye propiimcyjne . 93 50 
4*,, Pożyczka krajowa z r. 1793 . . . .  96 50
4' , „ m iasta Lwowa . . 95 23
41/,°/o Obligacye komunalne Banku kraj 100 75 
4af, „ koiejow e..............................98 50

IV. L o s y.
Losy m iasta K r a k o w a ..................................63 —

V. A k c y e .
Akcye Banku hipotecznego we Lwowie . 535 —

„ kolei Lwów-Gzerniowce-.Iassy . . 567 —
Vł. Publiczne zapisy długu.

wspólna renta p ap ie ro w a   93 20
„ „ s r e b r n a  98 —

renta koronowa austryacka . . . .  93 20
„ „ węgierska . . . .  93 7*5
„ anstryacka w złocie . . . . 118 75
„ węgierska „ . . . .  111 75

żądają 
262 5*1 
113 -  

98 — 
19 13

n
rt

*°/o
4 ”;
4 7 ,
4°/fl

112 —

lo t  95
93 — 

101 50 
98 50 
y*4 -■ 
90 — 
97 30

99 50 
97 50
96 25 

101 75
97 50

94 —

590 -  
571 —

98 69 
93 50
93 69
94 25 

117 25 
112 25

Centralne narzekanie w szelkich system ów 

i w e n ty la e y e ..............

■ dla m iis t, gm in. folw arków , fabryk , ogrodów, gm achów 
publicznych , domów p ryw atnych  i t . d. P oszukiw anie 
i  ujm owanie źródeł, W ie rc e n ie  S tłl^ZieD , Pompy, Ł a ź n ie  
i Łazienki, Zanlady kąpiekowe, piojeKtują i w ykonują-

Inz. Leonard NitschHi S-ka
Kraków  Kolejowa 18.

Najlepsze refereneye z dotychczas wykonanych robót



Nr. 2 < j 7 ,

Z a k o p a n e
ul. Nowotarska 1. 27

i  e n sy c n a t  w ilia  „ O la 11
położenie słoneczne, zdrowotny wiki 

domowy, ceny bardzo przystępne. 
2101 2 o

J O E ł L E S  r — '

3. f l R M f l C O W I C Z
Krsłiw, Synek si. 1. 18.

Skł*»l wyrobów z ło t y c h  i 
n  e b r n y c h  najgnstowniejszyrh 

w największym wyborze
Zamoina, tudzież naprawa bi- 

żuteryj sumienna i punktualna. 
C h i ń s k i e  s r e b r o  p o  r e n a r h  f a -  

h r>  c z n j  r h  n a  s l r ł a d z i e .
153 23 0

i

K o n c c s y c n o u i u n i s }  l o K ł c d

Sprzedaży i Kupno
H. Telesznichiej

w  K ra k o w ie , u l. S z e w s k a  I 1U. L p ię t ro .
Poleca -oinpletne urządzenia Salonów. Jadalń 
i  Sypi a j, Fortepiany. Pianina, Makaty, Obra­
zy, Biurka, Antyki, S erw u j srebrne i z ehin- 
«k pgo srebra, Biżuteiyę, nauipy, pojedyncze 

sprzęty. Świecznik wenecki na 15 Świeć. 
Pawyzsze przedmioty przyjmuje się w komis. 

550 40 0

i i f i i t t
drenów, cementu, wapna itp. proje-j 

ktuje.
A n a liz y  surowca i b a d a n i e  
terenów przeprowadza Biuro tech­
niczno-budowlane dla przemysłu ee-

Czwarlek dnia IB Chciwca 1907.

(flęsprcedtó sezonowe

* o s i  2 f 5 G »  z i p .  I  w y ż e j ,

o r a z  i io y y  o  p i e r w s z o r z ę d n e j  m a r k i  p o  c e n a c h  

f a b r y c z n y c h  w  s k ł a d z i e  f o r t e p i a n ó w

Z Y G M U N T A  R A B Y
K r a k ó w ,  u l .  ś w .  J a n a  1 .  1 3 .  2401 5 12

M  w ji*aJocfe
na dni, tygodnie i miesiące — Jlica  

Krupnicze 1. 16, i i  p. Tamże zdrowe i dobre 
obiady 2441 4 5

pokoje
Krurnie z wolnej ręki do sprzedania. Krowodrza 

Murowana 153. 2430 3 3

ARS

C .  k .  D y r e k c j / c  k o l e i  p a ń s t w o w i !  w  K r a k o w i e .

I

L u b i  e ń
M is i . M n  M u  i i M a r  « w ff i  1* 1*

Najsiłniejsce wody siarczane w Europie, leczą ze znakomitym skutkiem . Gościec czyli unta- 
tyzm stawowy jakotcż mięśniowy, Di.ę, (aitretyzm), Wypociny pozapalne tak  U nawę jakotez 
reumatyczne. Obrzęki po złamaniach i zwichnięciach. Choroby nerwowe ja l : nerwobóle (Ischiai 
niedowłady i porażenia, zołzy szczególnie zapalenie stawów i okostnei na tle skrofnlicznem; 
choroby kobiece szczególnie białe upławy, choroby skórne, kiłę w późniejszych staayach po 
nadużyciu rtęci. -  Pora kąpielowa trw a o<l 10 m aja <£d końca września, jest podzielona na 
trzy mezony. — Środki lecznicze w Lubieniu: kąpiele siarczane, kąpiele borowiLowe, kąpiele 
z (.'O, a la Neuheim, kąpiele igliwlowe, masa.'., elektryka, dyeta i g ;mnastyka z dla letników 
kq.pi ,e rzeczne w Wereszycy. — Zakład posiada centralnie ogrzane łazienki i opalono mie­
szkania. — Cena mieszkań: od 1 K 20 h do 4 K 60 b dziennie, kąpiele od 1 K 20 do 1 K 
60 h, a borowinowe po 3 K — Dla biednych w I i Ul sezonie znaczne opnsty. — Zakład 
i park elektrycznie oświetlony. — W  miejscu dwóch lekarzy, apteka siacya kolejowa, poczta.

telegraf i połączenia telefoniczne. — W  zakładzie dobra i niedroga restanracya.
11 s z e i k l c l i  o b j a ś n i e ń  u d z i e l a  o d u  r o l n a  p o c z t : ,  D y r e k c j a  z a k ł a d u  k a -  
p l e l o u  e g o .  — L e k a r z  z a k ł a d o w y  D r  k s a w  e r y  O f t m l ó s l d .  1856 9 10

ramieznego mz. 1962 12 0

POflAfiil Ł CIESIELSKIFGO
w Pofagorzu, Floryana ~>.

L  4768 2511 2 3

O b w ie s z c z e n ie .

Przy policji miej jk tej Magistratu mia­
sta Podgórza iest zaraz do obsadzenia 
ł i lk a  posad. j

W c isk o w i, s łu ż ą c y  p rz y  p o lic y i i z ą - j  
d o w e j lu b  ż a n d a rm e ry i m a ją  p ie rw s z e ń ­
stw o . !

U b ie g a ją c y  r iq  o p o sa d ę  w in n i  zgło-1 
s ic  s ię  do  p. K o m is a rz a  m ie jsk ie g o .

Podgórze, dnia 1 czerwca J9C7.
Burmistrz:

F r. T ia r y e w s k i .

Rowery
od 140 K  wyżej za gotów feę lub na spłaty. 
Izwonui elektryczne z przyborami, 
rfaczynia kuchenne,
Narzędzia rzemieślnicze.
Drut kolczasty,
Carbid do oświetlenia i t. jj.

poleca lsoo 13 40

J. Fiałkowski
h a n d e l to w a ró w  ż e la z n y c h  i sk ła d  n a i ty

X o w y  S ą c z .

Mim, naiDraktytzniEisia i najtańsza iest

z fabryki

Mev i Etflirh w L i i u l
iesł. fiw król rumunsKiega i wsKieio. Matka handiow?

Kołnierze, mankiety ■ półkoszulki białe i kolorowe w najświeższych fasonach.
S*ą p r a k t y c z n e ,  bo nosi się je dtużej, niż prane, a unika

się przykrości połączonych z praniem. 
S*ę t a n i e ,  be kosztnją zaledwie kilka centów,

a więc mało co więcej, niż samo pranie. 
S«ą h y g i e n i c z n e ,  bo nosi się nowe.
s»«, u ^ g o c k . t e  i  e l e g a n c k i e ,  1205 7 10
S a  n i e z b ę d n e ,  ula podróżnych, turystów, młodzieży,

szkolnej, pracowników biurowych ud 
Du nabycia w Kranówie u Porębskiego i Zimlera, Rynek 8. Stefana Porębskiego dawniej 
AndrZria Siculza, Rynek 32, Anny Brandeis, Grodzka 61. Zastępca na Galicy?: Szymon 

Loiia, Kr .ku  w, św. Sebastyana 20

■ n — t a a a — aM— a B — B H 8 B M a iii iin M in M  a i

BROBy - E€30aZEC
poleca

M a r b y  dla konstrukcyi że­
laznych,

F a r b y  dla maszyn paro­
wych,

I a r b y  dla k o n s tr u k c y i  
drzewnych.

F a r b y  emaliowe,

F a r b y  krzemionkowe (Si- 
lical),

F a r b y  dla wagonów ko­
lejowych,

F a r b y  cementowe.

G la z u r ę  dla browarów 
i gorzelń, 2262 6 6

L a k  izolacyjny dla prze­
wodów elektrycznych.

Kow oiorsR ii t a a n i o
ToQ?0rzyf&?o cseliarticyjne na iycfe

Generalna Dyrekcja dla Europy Bf nn W 64, Behrenstrasae 8, we własnym domu.
Generalna Reprezentacja dla Austryi Wiedeń I., Stubenrmg 18, we własnym domu.

N *
fctan ubezpieczeń z końcem roku 1905 . . K 539.68‘!'22S'—.
Stan czynny według oilai.su z końcem . oku 1905 „ 176.528.370’—■
Dochod za premie asekuracyjne i odsetki w r. 1905 „ 30,748.98 »•—.
Nadwyżka z obrotu ro c z n e g o ...................................... „ 2,215'336-—. j 13034003
Rezerwy z poprzednich l a t  d la  udziału w  zysku „ 11.718.647-—. ( ' ’■

S z c z e g ó l n e  k o r z y ś c i
jakie daje Nowojorska German.a swoim ubezpieczonym są:

1 ) ie  udziela pierwszej dywidendy już po upływie pierwszego roku nbez.pieczenia;
2) ze police po 3 latach od wystawienia są o tyle niezaczepialne. że zachowuje swą ważność, 

„awer, gdyby śmiarć ubezpieczonego nastąpiła wsfcmek samobójstwa lub pojedynku; s na­
wet w takim  wypadku, skoro wniosek zawiera obiektywnie fałszywe deklaracje;

3) że dozwolone są podróże i pobyt na całej kuli ziemskiej bez osobnej pi-emii;
4 że pou06i ryzyko ubezpieczenia na wypadek wojny, powołanych pod broń bez podwyższenia 

premii;
5) °!j 3-M nim ubezpieczeniu może ubezpieczony, przv wstrzymaniu dalszego płacenia premii 

żądać-
a"! wykupna gotówką; b) policę wuluą od wszelkich dalszych prem ii; c) rozszerzenia 
pełnego zabezpieczenia na wypadek śmierci, na szereg la t;  cyfrowe świadczenie 
towarzystwa ąą w policach tabelarycznie uwidocznione, 

u d ib y  ubezpieczony w ciągi 3 miesięcy nie oświadczył się, natenczas przyjmnje się, że 
życzy sobie sposuo i c) i polica zostaje automatycznie w mocy na całą kwotę ubezpiecze­
niowa może jednakowoż na  życzenie ubezpieczonego, po złożeniu zaległych premii wraz 
z odsetkami, jeszcze w ciągu dalszych 3 l a t  uzyskać pełną moc prawną.

uENoi.iALNA AGENCYA DLA GALICY! ZACHODNIEJ:

6iKrflKo{i)le<pr2$iil.J0srie]5,ii{i.Z ygniiin!oC U D D ii.
Towarzy itwo nawiąże chętn.e stosunki x osobami, naóa.ącem i się do akw izycji uoezpicczen na 

życie, ndzieiając *ymżc korzystnych warniikOw. 1070 11 26

waiiegc t ł  l-gg b u  198? (w idną m u  r s lE W i- ic iK i i i u s ;

i ;

Stopa normalna 
Be obuta

Przyrząd Cliasaila do mierzonia doga normaina * norm. 
’ bucie Cnaialla

W y ł ą c z n e  z a s t ę p s t w o  n a  z a c h ó d .  G a l i c y ę  
o b u w i a  . , t  HfASALLA”

poleconego przez pierwsze powagi lekarski", usuwającego wszelki‘6 cier­
pienia nóg Jedyne gotowe obuwie wedle dokładnej m iary , b ran e j przy  

pomocy specyalnego aparatu.

SAM. MES3 ER, K raków , R ynek  tjJ. 12.
13S9 22 0 P o le c a  r ó w n ie ż  w y b o rn e  n a jn o w s z e  o b u w ie .

Odjazd z Krakowa, z Podgórza 
i z Poagórzu przystanku:

12.10 w nocy poc. osob. Xr. 11 z Krakowa
12.20 w nocy „ „ Nr. 1) z Podgórza-Płasz. 
do Podw oto czyś k. Połączeni, w Tarnowie do

Stróż, stąd du Jasła, Nowego Sącza, Orłowa. 
Koszyc i Budapesztu; w Dębicy do Tarno­
brzegu i Nadbrzezia, orar przez Rozwrdów 
w kierunku ku Przeworsku, w Jarosławiu 
do Sokala, w Przemyślu do Chyrowa i Stryja. 

3.03 w noej poc. posp. Nr. 7 z Krakowa 
do Lwowa połączenia: w Dębicy do Tarnob ie- 

gu Nadbrzezia; w Jarosław iu do Sokala; 
w Przemyślu do Chyrowa i Stryja.

4.30 r. poc. osob. Nr. 31 z Krakowa
4.^4 r. poc. osob Nr. 1032 z P^dgórza-Płaszowa 
4 50 » u » .. >i » przystanku

do Oświęcima, przez Podgórze-Płaszów-Skawine 
Pulączenis . w Spytkow.cach do Wadowic, Al­
werni i Sierszy W odnej; w Oświęcimie do 
W iednia i Wrocławia.

6.4,; rano poc. posp. Nr 3 z Krakowa
6.50 „ „ „ Nr. 3 z Podgórza-Pł.

do Podwołoczysk i do Ickan m a połączenie 
w Tarnowie do Stróż, siad do Jasła., Nowego 
Sącza, Orłowa. Koszyc i Budapesztu; w Rze­
szowie do Jasła,a stąd do Nowego Zagórza, 
Chyrowa.

7.15 r. poc. posp. sez. Nr. 101 z Krakowa
7.28 r. „ .. „ Nr. 1002 z Podgórza-Pl.

do Zakopanego i Babki; kursuje o<i 15 czerwca 
do 15 lipca włącznie, z Werami I, II i III 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego.

8.00 rano pociąg osob #.>r. 15 z Krakowa
8.09 „ „ „ Nr. 15 z Pudgórza-Pł.

O o\w owa, ma połączenia w Dębicy do Tarno­
brzega, Nadbrzezia i przez Rozwadów w kie­
runku Przeworska; w Przeworsku de T ar­
nobrzega.

8.30 rano poc. miesz. 411 z Krakowa
6.46 ., „ „ 411 z PodgJrza-Flaszowa

do Wieliczki.
6.40 rano pociąg osob. Nr. 6211 z K ratow a 

do Kocmyrzowa i dc M Ggiły.
9.02 rano poc. osob Nr 41. z Krakowa 
9.17 r. poc. osob. Nr. 1012 z Podgórza-Płaszowa 
9.24 r. poc. osob. Nr. 1012 z „ przyst. 

rra linię tra i swersalną przez Poógórze-1'łaszów, 
Skar.inę Suche; m a połączenia w Kalwaryi 
do Wadowic i Bielska, w Suchej do -yw ca 
i do Zwardonia; w Chabówce do Zakopanego; 
w Nowym Sączu do Orłowa, Koszyc i Bu­
dapesztu. Od 1 m aja do 14 czerwca i od 16 
września do 30 czerwca z Krakowa, do Zako­
panego wóz wprost przechodzą :y I  i II klasy.

10.30 przed poł. poc. os. st-z. Nr 43 z K- ikowa 
10.43 „ „ „ „ „ Nr 1014 z Podg.-PŁ
10.48 „ „ „ „ ., Nr „ z Podg.-prz.
do Zakopanego i Rabki; kursuje od 15 czerwc..

do 15 września włącznie z wozom' I, II i 111 
klasy, przechodzącymi wprost z Krakowa do 
Zakopanego i Rabki.

11.00 przed poł. poc. osub. Nr, 13 z Kłakowa
11.12 „ „ „ „ Nr. 13 z Podgórza-Pł.
do Podwcioczysh i do Ickan, ma połączenia:

w Tarnowie do Stróż, stąd do Jasła, do N. 
Sącza, Orłowa. Koszyc i Budapesztu; w Rze­
szowie do Jasła, a stąd do N. Zagórza, Chy­
rowa, Stryja.

1.15 po poł. poc. o s o l  Nr. 33 z Krakowa
1.30 po poł poc. osob. Nr. 1034 z Podgórza-Pł.
1.38 „ n u  n Nr. 1034 z „ pr/.yst.

do Suchej i Oswięcima, przez Podgorze-Płasz.Ow-
Skawinę, ma połączenia: w K alw arii do 
Wadowic i Bielska, w Oświęcimie do W ie­
dnia i Wrocławia.

1.30 po poł. poc. miesz. Nr. 461 z Krakowa
1.44 ,, „ „ „ Nr. 461 z l’odgóvza-Pł

do Wieliczki.
1.4-5 po poł. pocia.g osob. Nr. 6213 z Krakowa 

do Kocmyrzowa i do Mogiły.
2.49 po pułud poc. posp. Nr. 5 z Krakowa 

do Lwowa, ma połączenia; w-Tarnowie do Stróż,
stąd do Jasła  i do Njwego Sącza, a od 15 
czerwca do 15 wrzt uiia włącznie także do 
Orłowa; w Rzeszowie do Jasła, a  stąd do 
Nowego Zagórza, Chyrowa, biryja.

3.00 po poł- poc. osob. Nr. 25 z Krakowa
3.10 „ ■, n >i -Vr- 25 z Podgórza- Pł.

do Słotwiny.
3.15 po poł. poc. os. sez. Nr. 49 i K rakona
3 27 „ „ „ „ Nr. 1020 z Podg.-Płasz.
3.34 „ „ « n o n * Podg.-przyst.

do Zakopanego i Rabki kursuje od 15 czerwca 
do 15 września włąi znie z wozami I, II i 111 
kia iy wprost przi ahodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego i llabki.

6.10 wieczór poc. osob Nr. 27 z Krakowa 
6.21 „ Nr. 27 z Podgórza-Pł.

no Tarnowa, ma połączenie w Tarnowie rlo Stróż, 
Nowego Sącza i Jasła.

7.40 wiecz poc. wiesz. Nr. 463 z Krakowa
7.51 „ „ „ Nr. 4 j3 z  Podgórza-Pł.

dc Wieliczki.
7.50 wieczór poc osob. Nr. 6215 z Krak on a 

do Kccmyrzowa.
8.00 wiecz. poc. osob. Nr. 45 i Krakowa 
8.13 w. poc. osob. Nr. 1016 z Podgórza-Pł.
8.20 „ „ ,, Nr. 1016 z Podgórza przyst.

na l in ię  transw ersalną przez Podgórze-Płaczów,
Skawinę. Suche; p a  połączenie w Skawinie 
do Oświęcim?, a ztam tąd do W iednia; w Kai 
waryi do Wadowic; w Suchej do Żywca; w 
Nowym Sączu do Orłowa, Koszyc i Budape­
sztu; w Zagórzanach do 1 lOrlic.

8.38 wieczór po<\ posp. Nr. 1 z Krakowa
oo Ickan, Bukaresztu Konstancy i, a  stąd okrę­

tem we czwartki i niedziele do K onstanty­
nopola.

9.00 wieczór poc. osói. Nr. 17 z Krakowa
9.10 „ n « Nr. 17 z Pzdgórza-Pł,

do Podwołoczys i Ickan. Połączenie w Bierza-
nowie do Wieliczką

10.30 w nocy poc. osob. Nr. 19 z Krakowa 
10.39 „ » n Nr. 19 z Podgórza-Pł.
do Lwowa. Połączenia: w Pierzanowie do W ie­

liczki w Rzeszot., j do Jasła, a  stąd do No­
wego Zagórza i Chyrowa; w Przeworsku do
Tarnobrzegu.

11.52 w nocy poc. osob Nr. 47 z Krakowa 
12.04 „ » n Nr 1922 z Podgórza-Pł.
12 09 „ n n »■  1022 z „ przyst.
do Nowego Sącza przez Podgórze-Fłaszów, Ska­

winę Surhę; ma połączenia: w Skawinie 
do Oswięcima; w Suchej do Żywca i do Zwar­
donia; w Chabówce do Zakopanego; w No­
wym Sączu do Orłowa, Koszyc i Budapesztu. 
Z Krakowa dc Zakopanego kursują wozy 
wprost przechodzące.

Prziflozt? ofl Krakowa, oo Potfgórza 
\ Ho Podgórza przystanku:

1.00 w nocy poc. posp Nr 8 do Krakowa
ze Lwowa, tam że połączenie od Stanisławowa 

i S tr  ja.
3.36 rano pociąg osob. Nr. 12 do Podgórza-Pł. 
3-45 ., „ „ Nr. 12 do Krakowa

z Podw®toczysk i Ickan, m a połączenia w Rze­
szowie od Jasła, w Tarnowie od Jasła, Or­
łowa, Koszyc i Budapesztu

5.01 rano poc. osob. Nr. 20 do Podgórza-Płasz
5 15 „ „ „ Nr. „ do Krakowa

ze Lwowa. Po.ączenie w Przemyślu od Sambora 
i Nowegu Zagórza.

5.45 r. poc. osob. Ni 1017 do Podgórza przyst.
5-52 r „ n Nr. 48 do Podgorza-Płasz. 
6.07 r. „ Nr. u8 do Krakowa

z linii transw  -rs nrj przez Suchę, Skawinę, 
Podgórze-Płaszów.

6.41 rano poc. posp. Nr. 2 dc Podgórza-Płasz.
6-50 n n n Nr. 2 do Krakowa

Z ickan, połączeni, w srouy i niedziele przez 
Konstancyę z Konstantynopola ęokrętem do 
Konstancyi). codzień od Bukaresztu. *

i .l9  rano poc. osob - V . 412 do Podgórza-Pł,
^•30 b n 11 Nr. 412 do Krakowr

z WMiczki
7.40 rano pociąg osob. Nr- 6212 do Krakowa 

z Kocmyrzowa i Mogiły.
7.4 rano poc. osob. Nr. 1033 do Podgórze prz
7-53 „ n Nr- 1033 do Podgórza-Pł.
8.10 „ D „ Nr 32 do Krakowa

z I święcim;, Żywca i Suehej, połączeni a w Spj . 
tkoo crch ód Suchej, Wadowic, w Kalwaryi 
ed Wadowic.

6.52 rano poc. osob Nr, 18 do Podgórza-Płasz
8-45 „ „ „ Nr 18 do Krakowa

z Podwołoc’ysk i z Ickan, ma połączenie w Tar­
nowie od N. Sącza, Stróż i  Jasła.

10.28 r. poc. miesz. Nr. 1061 do Podgórza przyst. 
10.3^ r. „ „ Nr. 1061 do Płaszowa
z Oświęcimia ma połączenia w Oświęcimie od 

Wii dnia i W rocławia; w rodgórzu-Płaszowie 
do Krakowa.

11.22 r, poc. miesz. Nr. 462 do Podgorza-Pł.
11.35 r. „ „ Nr. 462 do Krakowa
z Wit..czai; połączenie w Podgórzu-Płaszowie 

od Oświęcima i Skawiny.
1.10 pc poł. poc. osob. Nr. 6214 do Krakowra 

Z Kocmyrzowa i Mogiły.
1.14 po poł poc osob Nr. 14 do Podgórza-Pł. 
1 -5  ,  „ „ „ Nr 14 do Krakowa

ze Lwowa, połączenia: w Rzeszowie od Jasła, 
w Dębicy od Przc.rorska przez Rozwadów, 
od Nadbrzezia, w Tarnowie od Orłowa, No­
wego Sącza i Jasła.

1.47 po pcł. poc. os. sez Nr. 1013 do Podg.-prz.
1-52 „ „ „ „ [., Nr. ., „O Podg.-Ph
2.04 „ „ „ „ n Nr. 44 do Krakowa,

z Zakopanego i Ranki kursuje od 15 czerwca
do 15 września, włącznie z wozami I, II  i Ili 
klasy, kursującymi wprost z Zakopanego 
i Rabki do Krakowa.

2.24 po poł. poc. posp. Nr. 6 eo Krakowa 
ze Lwowa

4.17 po poł. poc. os. Nr. 1011 do Podgórza prz.
4 25 „ „ „ Nr. 10.1 do Podgórza-Pł.
4.10 „ ., ., „ Nr. 42 do K ratow a

z unii transwersalnej pracz Suche, Skaw inaj 
Podgórze-PłaEzów; ma połączenie w Zagó­
rzanach z Gorlic: w Jaśle od Rzeszowa; 
w Ghabówco od Za kopanego; “w Suchej od 
Zwardonia w KaU.aryi od Bielska i Wadowic. 
Z Zakopanego do Krakowa wprost przecho­
dzący wóz 1 11 klasy.

6 10 wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza-Pł.
6 20 „ „ Nr. 16 do Krakowa

z Podwoioczysk i Ickan. Połączenia; w Prze­
worsku od Tarnobrzega; w Tarnowie od No­
wego Sącza, Stróż. Nowego Zagórza i Jasła 
przez Stróże, a otl 15 czerwca do 15 września 
do Budapesztu i Koszyc, w Bierzanowie ud 
Wieliczki.

6.35 w poc. osob. Nr. 461 do Podgórza-Płasz.
6.50 w. „ „ Nr ., ilo Krakowa

z Wieliczki.
7.JO wiecz. poc-. osob. Nr. 6216 do Krakowa

z Kocmyrzowa.
7.47 w. poc. posp. sez. Nr. 1001 do Podg.-Pł.
8.00 „ „ ii u Nr. 102 do Krakowa.

z Zakopanego i Rabki, kursuje od 20 sierpnia 
do 10 września włącznie z wozami I. 11 i li i 
klasy wprost przechodzącymi z Zakopanego 
do Krakowa.

8.53 wii.cz. poc. os. Nr. 1035 do Podgórza prz.
9.00 „ .A „ Nr. 1035 do Podgórza-Pł
9.12 „ n „ Nr 34 do Krakowa

z Oswięcima, m a połączenie w Oświęcimie od 
W iednia i Wrocławia; w SpytkofTioauh od 
Sierszy W odnej i Alwernii.

9.29 wiecz.'poc. posp. Nr. 4 do Podgórza-Pł.
9.36 „ ., „ Nr. 4 do Krakowa

z PoawcłtczysL i z Ickan, poł. ezenia: w Prze­
worsku od Tarnobrzegu: w Rzeszowie od 
Jas ła ; w Dębicy oo Przeworska przez Ro­
zwadów, od Nadbrzezia i Tarnobrzega; w T ar­
nowie od Budapesztu, Koszyc, Nuwego Sącza, 
Stróż, Nowego Zagórza oraz Jasła  przez, Stróże.

10.30 wiecz. poc osob. Nr. 24 do Podgórza-Pł. 
10.40 wiecz. poc. osob. Nr. 24 do Krakowa
z Rzeszowa, połączenia: w Rzeszowie od raiła, 

w Dębicy od Rozwadowa. Nadbrzezia i T ar­
nobrzega, w Tarnowie od Budapesztu, Koszyc, 
Orłowa. Nowego Sa.cza, Stróż. Nowego Zagó­
rza i Jas ła  przez Stróże; w Bierzanowie od 
Wieliczki.

10 4 L w. poc. osob Nr. 1021 do Podgórza-przyst. 
10.47 w „ ., V  . 1021 do Podgórza 1’łasz.
11.00 w' nocy poc. osob. Nr 46 do Krakowa
Z Nowego Sącza przez, Siwką. Skawinę. Podgó­

rze-Płaszów; ma połączenie: iv N. Sączu od 
Budapesztu, Koszyc, Orłowa: w Ghabowce 
od Zakopanego w Kalwaryi od Bielika 
i Wadowic. Z Zakopanego do Kraków a wprost 
przechodzący wóz 1 i H  klasy.

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabycia po cenie, 30 bab na stacjach c. k. 
Kolei Państw ., u konduktorów, jakorei w Kra­
kowie w biurze spedycyjnem Bujańskiego, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Mau- 
riziego, w handlu Fischera (linia A-B) i w han- 
dln Porębskiego i Zimlera.

_____
* $ ■
S A L O N  sprzedaży rzeźb i obiazów 
artystów polskich, otwarty codziennie 
w dni powszednie od 10 do 1 zrana 

od 2 do 5 po południu.
U lic a  IS ca ck a  5 .  N a f a r t e r z e .

1657 68 O

Zakopane
Pensjonat i  TrteiMej „WiKMyr
przyjmuje zgłoszenia już od 1 czerwia w Za­
kopanem, na sezon letni. Ceny b, przystępne, 
kuchnia zdrowa i obfita, pianino w miejscu. 
Chorych na gruźlicę nie prz; jinnje. Zasropane, 
ul S tara-rolana, nom Kijasza Radzikowskiego, 

pensjonat Wiktor., a. 2404 6 6

Sfffinc w m m  wwijf m m m  ze ifimiow

V1CHY
Własność rządu francuskiego.

Zawsze należy zapytać się, ordynujących leka­
rzy, z którego z trzech zdrojów P f t e s t i u ,  

G r i i n a c - G r i l l e ,  K ó p t f a t  pić należy. 
Dostać można w« wszystkich handlach woii mi­
neralnych i w aptekach. — Na kapsli i etykiecie 
znajduje się nazwa oaneśn. zoroju. 2074 3 8

może środkiem przezemnie samą wypróbowa­
nym osiągnąć w krótkim czasie p e łn y , jg d rn y  
b iu s t .  Mój wynalazek jes t rzetelnym, nieszko­
dliwym, napewno działającym środkiem, za któ­
ry daje zupełne poręczenie. Polecenia- pań z wy­
sokich sfer, tudzież artystek. Zwracam uwagę, 
że ty lk o  j a  znam lajem n.rę, a wszelkie inne 
środki są lichemi naśladownictwami, środka 
tego używa się zewnętrznie. Kosztuje 5 zfr. 
(wystarcza do osiągnięcia zupełnego skutku), 
pół dawki 3 zlr. i  p o rę c z e n ie m  n a  p iś m ie .

Z o lia  I l lo k , O ło m u n ie c  2 (Morawa).
2468 3 5

„»sakŁ«oI“
tępi radykalnie szwaby, prusak i, plu­
skwy, pchły, muchy i wszelkie owady! 
K arton z rozpylaczem 20 h. Wszędzie 

do nabycia! 2102 7 io 
Wyrób w Drogneryi w Kofoinyi. — 

Odsprzedającym znaczny opust.

ołieaeń ll, Rutticiistemsasst
poleca swoi'1 w najnow: zym stylu, ele­
gancko, z największym komfortem urzą­
dzone pokoje pasażerskie, z, oświetle­
niem elaKtrycznem i ogrzewań.om ga- 
zowem. Tfestauracya, znakomita kuebnia 
i doboroue trunki. Również kąpiele 
w domu. Pokoje od 2 koron dziennie.

Mowa polska. 2311 1 10

N a  r e i i n t P i t y z i n
gościec, postrzał (ischias) i łam ania poleca się 
uśmierzające nacieranie, uu wielu la t ogromnie 
rozpowszechnione, przez- wielu lekarzy ordyno­

wane i przez znakomitości uznane
L in in  e n t  im  G a u lth e r ia e  c o m p o s itu m

z prawnie zarejesti m arka ochronną

N E R W O L "
chemika dra Juliusza Fr.inzosa. apleLarza w Tar 
nopolu. i.cna flakonu 80 hal — 10 flakonów 
8 koron, nie licząc opakowania i flanko. Ty­
siące listów dziękczynnych do przeglądnięcia. 
Dwa razy dziennie wysyłka pocztowa. — Do 
nabycia w każdej w irW e j aptece, względnie 
w aptece chemika D ra J u liu sz a  r r a . i z o s r  
w  T arn op o lu . W K ra k o w ie  do nabycia 
w aptece W isz n ie w sk ie g o . 217 i  o o

h k x » O G X G O O c x x » u x m » o o t m
X

cCl

X!»!JŁJB2C5 E
ufttitfa całkowicie u f  rziciągu ? dn .

A w r a c i i i i e  D ra  C t a l o f f a
Najlepszy nieszkodliwy frodek do ntrzy 
mania rrystości i upiększenia *ery. — 
Prawdziwy tylko w orygin*!. słoikach, 
których opakowanie zaopatrzone iest za 

rejestrowanym znaziem ochronnym 
Ceni. K 160 , odpow iednie m ydls 70 h.

Główne sk łao ' w K r a k o w i e :  Wiktor 
Redyk, apt H Bartmanski 1 Sp„ apt.; we 
L w o w tf l Zyirrł. Rucktr, ap t.; v B ro -  
d a o b i  Lec k-llir, aj tek.; w V  v y m  
8 * o z u : R, iakuhowsM apt.; w P  ze - 
m y ź ln :  M. Schwar; ap t ; w  J a r o i ł a -  
w f n :  i. Wyazaiyckl, »pt.; w T a r n o ­
p o la  M. KrzyżsnawskI, a p te i .,  Dr Jul. 
Franzes, aptek w  G ró d k u  J a r ; . :  Ign. 
Heschrles, apt. Składy prócz tego we

«  wszystkich spiekach i drogneryach. 
XXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX> .<XI4

$ 7n  // w ysilani każdem u swój w ielki, bo- 
W/ g a to  ilustrow any  cennik z przeszło 

Ą  1000 odbitek dobrych a  tanieli in 
B Ł ?lL  slru m en tó w iiiu zy czn iib  wszelkiego 
ffWW .o d z a ju .— I I A \ \ S  M O N f tA l l ,  

U nom eksportowy towarów ..iuzy- 
H  ozaryah w Briiz Nr 628. 5

sk rz jp c e  J la  początkujących ju ż  za 
K 4 80, 5 50. 6 —, 6 80 i wyżej. Sm yczki po 
K — 80, p —, TlO, ISO i wyżej. Gytry, har­
monie itd. rów nież n a  składzie. Ryzyka niema. 
Dowolna wymiana lun zwrot pieniędzy.

.4 5 8  48 60

K ompletne wyprawy dla położnic. 
Specyałne pasy brzuszne. 
Hygieniczne paski dla Pan.

Taniej 
niż wszędzie

a
<£>—4
O
&



Czwartek 13  Czerwca 1907

Sprzed aż pism
miejscowych i zamiejscowych od 7 rano do 9 i 
wicoaEt w rączych filiach na straganach . Maty 
Rynek naprzeciw apteki pod Barankiem i Wo>- 
nica i w Kiosku róg ul. D ietla i Krakowskiej. 
(U. Agencya Dzienników i Ogłoszeń J. Hopca„a 
i A. Salomonowej w Krakowie 2063 15 O

t e  ę & o o o e & o o o o m a & o o o o o

W i s t a
francrsKie, reńskie i węgierskie ®  

poleca handel pod firmą f,s

N O W A  B  E  F  O P  M A. Nr.  :2<i7 .

m  I f i  S C H W A M A
K r a k ó w ,  G r o d z k a  13 ,

sprzedaje z porodu przebudowy 151 taniej
w 2249 7 O

My Rynek, róg islicy Szpitalnej.
Za czystość ręczy się. Uli!: \0\iiip ,  l i t  i i  jNonk i

l a t  t ó i f  l i i la
znakomity handlowiec, polsko-niemiecki 
koi espondent szybki rachmistrz z dłu­
goletnią praktyką n pierwszorzędnych 
firm, obecnie na niewypowiedzianej po­
s a d z i e  poleca się na posadę jaico kie­
rownik Biura lub jako główny buchalter.

Liczy lat 4.0, katolik, kawaler.
Zgłoszenia pod K. D. 88 przyjmuje 

Administracya ,.N. Reformy*. 2520 3 5

M a r t w
w miejscowości klimatycznej, dobrze 
idąca, cały rok otw arta z powodn sto­
sunków rodzinnych pod przystępnemi 
warunkami do sprzedania. Gotówka po­

trzebna 10.000 tysięcy koron 
Informatyi udzieli z grzeczności p. 

J o z e i  « a c h t r ,  IKraków, Wielopole 
15, I piętro, między godziną 1 a 2-gą 
w połndnie lub listownie. 252? 3 5

Spólniba
z kajitałom  3—4 tysięcy koroD poszu­
kuje się celem otwarcia rentownego 
przedsiębiorstwa. Izraelici obznajomieni 
z czynnościami tiurowemi mają pier­

wszeństwo.
Zgłoszenia przyjmuje kanctlarya ad­

wokacka Dra Rippa w Krakowie, ulica 
Grodzka 44, pośrednictwo nie wyklu­
czone. 2356 6 6

2466 3 0

fiS&gazyn mebli 
i Zakład tapi c®rsko - dekoracyjny

p o d  f i r m ą

W i e l k i  u  j ó r  k s ią & e k
na 2293 5 5

I f u n i s l i i  M O W S k l N a g r o d y  p i l n o ś c i
w Krakowie, przy ul. Sławkowskiej I. 6, naprzeciw hotelu Saskiego 

poleca swój obficie zaopatrzony R lag az y n  w .n eb if. s ty lo w e  i  ia n taz y D ju  
do salonów, sy p ia lń  i pokoi jadalnych, j io r ty e ry , f i r a n k i ,  dyw& ny, W ik a  
ż e la z n e ,  m a te r a c e ,  w k ła d y  d o  łó z e h . k o łd ry ,  p le d y  do podróży, p o d u ­
s z k i ,  m a k a ty  francuskie, s to r y  óo okien i wszelkie mne p rz y b o ry  deko*

i a c y jn e .
Podejmuje się wszelkich u r z ą d z e ń  a p a r ta m e n tó w  od najwykwintniejszych 
do zupełnie skromnych umeblowań, jakoteż p r z e r a b ia n ia  i p rk ry w o n ś a  
m ^ b li, m a te ra c ó w , z a k ła d a n ia  l i r a n e k ,  d y w a n ó w , ta p e to w a n ia , jakotez

i wszelkich innych dekoracji. 2471 2 10

w oprawach od najskromniejszych do najwykwintniej szych poleca

Hslssarnla 6. Gebethnera I £p.o> Kraksyiie
Rynek główny 1. 2& ([wprost eawaeóu).

To warz) stwu domowych ro- 
)ót poiic-zuBżkowych. Poszu­
kujemy osób obojga płci 
do plecienia ca naszej ma­
szynie. Prosta i szybka pra­
ca nrzez cały rok w domu. 

| Wiauumości wsrępnych nie 
potrzeba Odległość nie sta­
nowi przeszkody, a my 

iprzeaa.,em> robotę. 'rpwarzystwo domowych 
robóc pończoszkowych. 2505 i  o

fhos. H. Whittick ł Ska, Praga, Frań 
tiśkovo nabfeżt 6— 192

ZAWOJA.
Kto już raz był w Z a n o i ,  wie 

bardzo dobrze, czem jest Z a  
W o |łt  pod względem piękności 
natury, świeżego powietrza, ką­

pieli rzecznej i wycieczek w góry. Bez 
wątpienia praewyższa Z a w o j a  już sj 
3ia przbr oię wszystkie inne miejsca 
letniego pobytu. Oprócz tego podpisany

Erał się w tym roku. by ns każdy 
b pobyt w Z a w o i  jeszcze ba*-- 
uprzyjemnio. Ulepszona restan- 

raojya znajduje się obecnie w rękach 
laonowca; nowe wozy, kręgielnia, mu­
zyka. nowe mieszkania n podpisanego 

i  u gospodarzy.
W id e  d o  Z a w o i ,  d o  Z a w o i  

n a  l a t o !
L e k a r z  w m i e j s c u !

O mieszkalna należy zgiaszać się do 
podpisanego jak najwcześniej.

2091 ia  ia S .  B r t t l l .

H o ^  D W w  P  ł i w t e a i i ;
{Skład apteczny)

pod firm ą " L S f t i K j  m ag ister fa rm a c ji. g
Rrakow, Sław kowska 1. ®

Poleca po nader przystępnych cenach: wszelkie opatrunki. W yroby gu­
mowe: poduszk., pończochy, wanny, pasy przepuklinowe i brzuszne, opaski 

hygieniczne dła Pań i t. p. 2423 2 4
Zc c i ą  z óobrccS »/c4* koionską wtasnego ńeslylata.

i a r a a r i i d
t l a r c e u s b l e  r a s y  „ S e i f e r t a 11 w yborne i pilne śpie­
w aki po 6 ? 8 z h \, najlepsze śpiew aki po 10 z łi\, poleca

Rodowia kanarków fcrn cerrkf<&

Im  jAf]i!v SionwsI;if[i
D E n sw o n u t d l a

asz ic/mtę wicku.
Ćwicząc mowę, uczymy małe dzieci czy­
tań, starszych zaś dykeyi i artykulacji. 
Dwadzieścia la t pratyki, m etcJa własna. 

Kraków, ul. Długa 1. 13. 2318 4 50

lilii

foók i oit/adogiibne
facherlin. Proszek perski Andela, 

J Dalmatin i na wagę Boraks.
f t a  m u c h y

Lep Tanglefoot, Papier i Trzaski. 
Na pluskwy

T ynkutra Hartmanna, T in g -T in g  
i 01 tu.

Frzeciw molom
Naftalina, Kamfora. Liścić paezulowe 
Piżmo. N o w o sc  I „Papier juchtowy"',
Rozpylacze do proszka i  tynktury. - 

Sztyfty przeciw ukąszeniu komarów. 
P o lecają .

R e i m  i
Kraków, Rynek 37. 2375 1 o

O so b a  m ło a a , przyjemnej powierzchowności 
poszukuje miej-^a

Bufetowej
t Krakowie lab  na  wyjazd. Dobre świadectwa 
i rutyn-a. — K. 0 . poste restante K ra b ó w  
za okazaniem kwitu inserat. 250" 5 ij

Herbatę z M a  mi 
Kto oszczodaie tyje.

1762 8 O

F l o r i a ń s k a  3 8 ,  I .  p  

P R O S Z Ę  U W A Ż N IE  « O C Ł \ l A ^ T

24o5 4 5

14.

HOTEL POD RÓŻA
I Ł .  F L O n i A A’S K s  Ł . 1 4 .  

r

H e rb a ta  z B ro d o w i

H erbata z B ro d o w i STJ

Od dawleo d iw ne  z swej dobrooi I zapachu znana prawdziwi

Herbatę rn ijje fą
3 zbioru majowego, poleca h a n d e l  45 100

W .  A D A M O W I C Z A
w  B ro d a c h  na pograniczu rosyjskiem

1 funt „Familijnej" bardzo d o b re j ........................   . złr. 1-40
i funt „IWelange de Moskou" w oryg. opak., najlepszej 3’50 
1 fant „imperial" cesarskiej, w orygintinem opakowaniu 3’50 
1 funt „Okruchów" z najlepszych herbat kwiatowych 120  
Kaw a Ceylor palona gorącem powietrzem */t kg. zh 0-80 j  110 
Bulion wołyuski 1 k i l o .............................. . . . .  zlr. 3-20

poleca po najniższych cenach

B ielizną gotow ą
w wielkim wyiurze

dla Pap 
Panów

A m  « « f f Mł0d2,eŻl!
jaK również: P łófni,  s ^ r t y n # ,  Nakrycia stołowe, Rącznikł, ChustKi, Poncżociiy Skar­

petki, Krawaty, Kołdry, Bieliznę kąpielowi 11 .  p.
Zamówienia od najdrobni ijszych de kompletnych wyptaw. wykonywa s ą  szybko I doktadnie. 
l i e p  Z powodu nieuczciwego naśladownictwa mej firmy proszę zwrócić i 
uwagę na znaną z dawna moją m a r k ę  o c h r o n n ą  i na n a z w i s k o  w t a ś c i c i e l a .

2498 2 6 . a n t o n i  M o k o t o w s k i .

B
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S reb rn y  
zegarek remontear

uizędownie cechowany,

Złr.

B la  m ężczy zn , pań  i  ch ło p có w
Ze zw ycrajią kopertą . . . . zjr , 3- _
Z podwojną k«pertą . . .  ' ą - _
Z 3 mocnemi kopertami . . ” 5- _
Płaskie zegark, stalowe . . .  ’ , 5o
Płaskie ze złote Pluąue . . )( 5*_
Oryginalne Omega . . . . . .  tj 8-50
14 karat, złote zf parki od . „  g-
14 karat, złote łanceszki . „ 10.__
14 karat, złote pierścienie . „ 2‘—
Srebrne łańcuszki pancerzowe „ l1—

3 lotnio pisemne poręczenie.
Za niestosowne zwrot pieniędzy W y­

syłka za zaliczką.
S k ład  zeg a rk ó w  szw a jca rsk ich

M A X  H Ó U N E L
zegarmistrz,

Wiedeń, IV Margarrthenstr. 27. Tel. 3523. 
Zażądać mego cennika z 2000 odbitek 
za darmo, opłaconego. 137 33 O

(śląsk austr.) najsilniejsze kąpiele jodowo- 
bromowo- solankowe pierwszego rzędu, je ­
dyne kąpiele, gdzie się można kąpać w czy­
stej solance jodowej, najnowsze pomocnicze 
środki lecznicze, stary park. W spaniałe po- 

mi«6zaee)iie. Kuchnia aakładn i,e  i-nasnyoi zarządzie. 1’ensya dla dzieci (bez towarzy- 
‘twa;. Do;zta, telegral i stacya kolejowa. Sezon od 15 m aja do października. Naczelny 
lekarz Dr Klimek. — W yjaśnień udziela i prospekty wysyła Z a r z ą d  k ą p i e l o w y  
h r a b le - g c  L a r i s e h  M iin n i t  i i a  w  I l a r k o u  i e .  1 2 0 6  1 0  12 ,

. .

Gościoni zamiejscowym udziela się chętnie infonnacyi.

żakiety — A i Alf i intośsse
Krokiety — rt&ręyle 

Hamaki- — Frzybory 4«
pyljofow stw a i sp o rto w e  

Z abaw ki le tn ie
poleca Rtagazyn Uniwersalny firm y

DKbBNER
Kraków, pl. Szczepański. 1695 17 O

6 dnipch (io Ameryki.
141 63 101Przeprawa pa&»żerńw do

Kanady 1 Argentyny
Żądać pouczenia. K orespondentka w ystarczy .FALCE i  COM-
HAMBURG, RABOISEN 30. ń. r.

Koresponaencya w e w szystkich językach.

Kła pożyczy żióf Koron
na przeciąg flwalfltni, lub się o pożyczkę 
wystara otrzyma przez ten czas (t. j. przez 2 
ia t i) m ie s z k a n ie  składając-' się z dużego p o ­
k o ju  frontowego, elegancko umeblowanego, 
z ysobnem wejściem. (1 waraneya dostateczna.

Disemiib oferty nadsyłać należy nod adresem^ 
..F & trfe b u fą c y "  poste restante K ra k ó w , za 
okazaniem kw itu inseratuwego. 2-331 9 10

F a U u t a
znająca dobrze krawieczyznę oraz krój, poszu­
kuje zajęcia na wsi od 1 iipea. Zgłoszenia: 
S a b ln .n  P a c b u l . s k '  1,  ul. (irodzka i. 32 TI 

p. oficyny, K r a k ó w .  3446 3 3

B i u r o  ; s F P ś p i s * ą «
u l. iw .  J a u a  30 .

poleca zdolne gospodynie i zręcznego 
człowieka do sprzątania, mycia okien 

lub obsługi panów. 24&0 3 3

l  . p t e k a
w  Rawie Ruskiej poszukuje magistra 

farmacyi. 2409 4 7

ZAKOPANE. .
W willi „Mazowsze" są do wynajęcia, 
mieszkania z kuchniami, poi uje. oddzielne 
z utrzymaniem lu t bez. — Wiadou ośó 
w willi „W arszawmiika". 214? 12  12

P o i y c z k t
załati..! ' za konuyktem i bez kondyktu dla PP 
nrzędnikćw, oficerów -w ogólności profesorów, 
wielebnego duchowieństwo, nauczycieli, nota- 
ryuszy. łekarzv adwokatów i aproŁirzy. ń©- 
p r e z e n ia c y ą  B t a m te n -V t:re u m  we Lwowie, 

ul. Kopernika 1. 28. 1946 22 25

B > 4
w Brzesku za 2-io00 K kamienica w Ben! 1 
położona, jednopiętrowa obejmująca nn parterze 
ubikacye sklepowe, wolna od podatku, obcią­
żona dlngiem IG .100 K w kasie sierocej z t 
ciągniętym. — Zgłoszenia: Marya Waligarowa, 

Kraków, Topolowa 1 30. 2aGl 5 6

Elom
z  rozwiniętym handlem towarów mie­
szanych, sprzedażą słodzonych napojów 
i wina, 2 kim od s tac ji kolejowej, przy 
głównym gościenci1 _ve wsi z powodn 
innego przedsiębiorstwa do sprzedania.

Wiadomoćc u A .  b r o m u  r a  w  W a ­
d o w i c a c h ,  2341 10 o

P a s m a
ucdjlm ona w robotach ręcznych klockowych 
i kościelnych, udziela lek c ji po domach lub 
na  miejscu. — ll ic a  D iuga 1 10. M a i  y a  

D n h i h .  2490 6 10

i n t s w o r i w i l f 1 stateczny, kawaler, p o ju -  
i |J W ( s S &  tu je  od 1 lipca b. r. po­

koju front bez mebli z całodziennym utrzyma­
niem przy rodzinie. Zgłoszenia f y lL j  lis fó -  
w u e  p-;d „1 0 0 0 "  przyjmuje Admin stiacya 
„N. Reformy". 2535 3 u

tteseia
z VI ki. g im t poszukuje pomieszczenia w apte­
ce na prowincyi. — Zgłoszenia pod „ P > * a lity -  
f ł a n i “  poste restante K r a l t f i w  za okazaniem 

kw iiu inseratowego. 2516 3 3

410 morgów, wartości stu pięćdziesięciu 
tysięcy koron , zamienię na realność 

w Krakowie 
Wiadomość w kancelaryi Adwokata 

Dra Karola Łepkowskiego w Krakowie, 
Poselska 9. 2444 3 3

3 i «  i
Kraków, Rynek główny 25 DYWANY FERSKIE, K U Y I  PORTYEfltf

naiuralne, co dzień świeże vy0c>a w  5 eio ki- 
l lowyoh paczkach frrnko do każdej stacyi po 

ztowej zl pobraniem po cenie 4 złr. 96 cL 
nó żek ' K o u 9 ła i» ły  H a r n a ś ,  S z e p c s -  

ó f a l u ,  W-.gry. 1901 20 20

f?ajniż?79 ceny. 
« ffsjslęhszs shiad.
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Kto Odolu konsekwentnie używa, ten we- 
dlujj dzisiejszego stanu nauki najlepiej pielę­
gnuje zeby i usta.

E F O J t M A Czwartek 13 Czerwca 1907.

2296 2 3
T n a  ul. Podzamcze róg Stra 
L t j J D l u i l U  szewskiego,dhaiski zegarek 
srebrny. otw arty, ze złoconym brzegiem i złote- 
nn wskazówkami. Znalazca raczy zgłosić się 
łaskawie przy ul. Wolskiej 1. 21 w oficynach.

2561 «Ian D ziedzic.

IKien do wynajęcia
od 1 lipca. — W iadoun ść u portyera 

Sławkowska 15 2556 i 3

została otwartą pod nowym Zarządem. Pension 
począwszy od 5 kor.

2566 1 3 Z a r z ą d .

Biuro ogłoszeń
i wynajmu mieszkań

(E  Grabowskiego
w  K ra k o w ie , u l. G o łąb ią  1. 14,

H U E C  A DO W T N A JfPIA :
ZAKOPANE: Grabówka, różne mieszkania na 

ses n lub cały rok W iaJ. na miejsca lub 
w biurze ogłoszeń, Gołębia 14.

WlŁŁA w Zakopanem, wiad. w biurze, Gołę­
bia 14.

Z A K O P A N E :,.I ,omnica“ do wynajęcia
ZAKOPANE: „L ituania“. W iad. w biurze.
DWÓR z 6 pok., kuchni i t. d. W iad. w biurze.
WILLA w K idawie.
WILLA w Myślenkach, Wiad. w biurze.
WlLLA w  Radziszowie.
WILLA w Muszynie.
NIEPOŁOMICE: W illa z 3 pokoi.
Ni e p o ł o m ic e  Dom z -godem
PRĄDNIK CZERWONY: Dcm i garturaia.
MIESZKANIE pod Krakowem. Bronowice Wiel­

kie. p. Łobzów.
DWÓR 3 klin. od Krakowa, p. Zabierzów.
SI LEPY : -w. Tomasza, św. .Tana 13, pl W W  

Świętych t< Zwierzyniecka 7 św. Anny 5, 
R in ek  45, Starowiślna 10.

POKÓJ z meblami lub bez: Krapnicza 16, Kar­
meli, ka 24, Długa 21, Radziwiłłowska 15, 
19, 17. HBwsie Zwierzyn. 63, Mikołajska 7. 
starow iślna 23, Wielopole 10, sw. Gertrady 7, 
Szpitalna 32. Zielona 3, Zwierzyniecka 3 t 
W arszawska 3, Stachowskiego 2, pl. Szcze­
pański 2, Bijarska 5, 11, Ploryawska 49, 

zr sta 3. Zacisze 5, Staoliowskiegu 12 Ło­
bzowska 29 Zielona 28, Smoleńsk 20, Gra­
niczna 7. Siemiradzkiego 17, Stra3iew.,kie­
go 2. Gołębi i 16. Zwierzyniecka 8, 9, Grodz­
ka 63, Poselska 8, Swoboda 3, Batorego 18, 
św. Jana  00, Starowiślna 21.

2 POKOJE z przedp., z m .blam . .ab bez: 
K arm elicka'24, Bracsa 1 Sierriradzkiego 5. 
Łobzowska 31. św. Filipa 23, Stachowskie- 
go 14. Mikołajska 26, Batorego 25, Studen­
cka 27, Graniczna 9; Siemiradzkiego 11.

4 POKUJE ameb1 Batorego 22
1 PO K Ó J i kuchnia: SwoDoda 3, Kannelicka 8.
2 PO KOJE i kuchnia Zwierzyniec 42, Bato­

rego lit, Wielopole 10. Zyblikiewicza 6.
3 P tlK O JE, przedp i kuchnia: Loretańska 4, 

Łobzow «.a 41, Długa 41, Lenartowicza 11.
iakowicka II , Wielopole 10, Felicjanek 11, 

Starowiślna 77
4 POKOJE, przedp. i kuchnia Bracka, 5, św, 

tana 20, pl. ‘ irobie 7. Rynek 24. Poselska 8, 
Swoboda 3 Długa 41, Garncarska 16, Wol­
ska 30, pl. Groble 14, D łrga 39, św, Mar­
ka 11, Podwale 13, Zacisze 7, Lubicz 38, 
D ietla 79, Zyblikiewicza 6

5 POKOI, przedp. i kuchma: Fańsk;; 5. Ry­
nek 43. Batorego 25, Kanonicza 19. Koper 
n ika 32. 13, 8, Swoboda 3 Łobzowska 4. 
Kolejowa 12, Retoryka 5.

6 POKOI, przedp. i zuchnia: Starowiśln i 15. 
Szlak 40, pl. Groble 7, Batorego 25, Wiśl- 
na 9. Dietla 95.

7 FOKO!, przedp. i kuchnia: Karmelicka 38, 
Retor-k-i 5, Batorego 25. 2351

9 POKOI, przedp. i kuchnia- Rynek 6.
WILLA z 10 ubikacyj, Pędziehów, ul Nowa 5.

i i l a  l i i i
z ukończoną VI klasą, władająca języ­
kiem mtamieefcim potrzebna jako ekspe- 
dyentka do labryki wyrobów cukierni­
czych Jozela Siermonłowskiego  

w Kranówie. i 3

Urzędnik
przyjmie adm inistrację realności w Krakowie. 
Na żądanie złoży kaucję 1000 K. „ U rz ę d n ik "  

po te restante K ra k ó w . 2564 1 3

Młoda osaba
muzykalna, znająca dobrze język francuski. 
Ipiew. malarstwo poszukuje posady do towa­
rzystw . pań na wyjazd takie  za granice. S o- 
L a ń .k a  poste rest. Lw ów . 2563 t 2

A d  fe 'O ki i
katoiik. Polak chce otworzyć kancela- 
ryę przy sądzie obwodowym lub powia­
towym w Galicyi. Informacye co do 
rodzaju klienteli i ewentualnej rento­
wności kancelaryi proszę nadesłać pod 
znakiem „ O s ie d le n ie  10“  poste rest. 
LwÓOf. W wypadku korzystania z in- 
torniacyi przyrzekam odpowiednie ho- 
ncTaś-ydm Informatorowi 2572 i 3

T e ®  f i o i M i t o ś c i
w Parlm krakowskim

Program ważny od 1—15 czerwca 
lames W. Eugene, prod ikoge na ruchom: w trap»z 
Teodor Wolier, p a ro d w a  i naśladowca kompoz. 
Clown Artur & Frodora tresura p-ww 
Fr. Singer, akt muzykalny fabrykant* skrzypiec 
Bron. Barańska, śpiewaczka kupletów.
Bracia Rylandet, szwedzka srimfl&styki.
La Jolie Oorris Su Dora Oo-a Darling anę. tańce 

i śpiewy.
Bron. Bronowski, humorysta.

R e s ta u r a c j a  re n o ii io n i tn a .
Po przedstawieniu k o n c e r t  orkiestry własnej 

do godz. 1 w nocy 1908 41 O

° A L f t R M I / ą  K A W V
p o le c a  CZĘŚCIOWO 

**•*' • » "  > fiurlowhie
1?^ ir, Jk^uln) wyborowe gatunht

fisHyalcnej
_  n a jtro ro s z y m  
j  i n a j le p s z y m  s p o -  

^  s o b e m  z a p o m o g a

k r b k ó w  c e n a c h
u , * !  h , n a jn iż s z y c h .

11. J F I W O R N I C K l
1993 92 0

Kupię rower
dobrej marki w cenie przystępnej. — Ulica 
Krowoderska t 53, HI piętro, w podwórcu, 

drzwi ua prawo. 2567

W iLŁA
z ogrodami może być z parcelę budowlaną, 
w razie życzenia z druga relnością. odpowie 
dnia na jakiś zakład Mb fabryczkę, lab t. p 
jest do sprzedania, — Wiadomość; ul Wygoda 
i. 4, I p. od 2 —4-tej po południu, z wyjątkiem

Świat i niedziel. 1 6

Pani lub p&ntetóa
chcąca wyjechać na letnie mieszkania 
tanio, niech złoży adres pod „Mieszka- 
nie“ poste rest. Gł poczta Kraków. 2565

N ie jjp & lu  s p a s o t ó ć
do nabycia w Zakopanem 2 wille z ogromnemi 
zalesionemi parcelami, z których jedna łączy 
ul. Chałubińskiego z ul Zamoyskiego (2 trou yj. 
Nadto 2 domy czynszowe z sklepami na Kru­
pówkach. ogromna parcela budowlana ua hotel 
etc, w Jaszczurówce. Z powodów rodzinnych 
warunki kupna możliwie najkorzystniejsze. — 

Bliższych wyjaśnień udzieli D r W le s e k n a n , 
lekarz w  z a k o p a n e  n  2553 1 10

Do wydzierżawienia
od 1 lipca 1908 wyłącznie chrześcija­
ninowi jeden lub dwa folwarki wr po­
wiecie Tłumaokim leżące przy gościńcu, 
odległe 4 kim od kolei, jeden 544, dru­
gi 274 morgów dobtej gleoy. Kliższa 
wiadomość w kanoelaryi adwokata Dr 
Bilika w e  Lwowie, ul. 3-go Maja 21. 

2555 15

P a la cza
młodszego jako pomocnika, obzuajomio- 
uego dokładnie z wypałem dachówki 
w piecu kręgowym, poszukuje się zaraz.

Zgłoszenia pisemne z odptsam’ świa­
dectw należy nadsyłać Jo fabryki da­
chówek a .  Ś l i w i ń s k i e g o  w  R z e ­
sz o w ie , 2551 1 2

L 787 ikc. 2557 1 2

Obwieszczenie.
Gmina miasta Krakowa rozpisuje ni- 

niejszem publiczną licytacyę na budowrę 
domu mieszkalnego w rzeźni miejskiej 
t. j.  w realności l i  k. 494, Dz. VIII 
w Krakowie.

Plany przebudowy przeglądać, oraz 
kosztorysy, formularze i wyjaśnienie 
otrzymać można codziennie w Biurze 
technicznem dla bndow'y rzeźni przy 
ul. Kopernika 1 1, I p. w godzinach 
urzędowych między 9 a 1 w południe.

Oferty zaopatrzone marką steinplowrą 
na 1 kor., oraz kwitem depozytowym 
Kasy miejskiej poświadczającym, iż ty ­
tułem wadytuu złożono najnnej 5•/, ceny 
oferowanej, składać można na ręce N a­
czelnika Adiuimstracyi akcyzy.

Ostatni termin do składania ofert upły­
wa we czwartek dnia 2 7  c z e rw c a  b, r .  
o godzinie 12 w południe, o której to 
godzinie nastąpi komisyonalue otwarcie 
złożonych ofert.
M agistrat stoł. król. m iasta Krakowa

dnia 10 czerwca 1907.

m  ¥ %

P. T.
\

Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić, źe z dniem 
i-go maja 1907 objąłem handel dotychczas prowadzony pod 
firma Andrzej Schulfz w Krakowie, Rynek główny Nr. 32
i takowy nadal pod władną firmą Stefan Porębski pro- 

|  wadzić będę. Polecam się łaskawym względom i poparciu 
P. F. Publiczności

S t e f a n  P o r ę b s k i
Kraków, Hysiek gł. 32 datf&i&j Andrzej ScSraltz, 

W niedzielę i święta handel zamknięty.
2192 2 19

U S T - N a j l e p s z y

t łu sty ,  p o ł y s k u j ą c y  k r  piw.

PEftSYGNAT
3M ai^yi E srzeskiej

K i-aków , u l. W c is k a  1. 6.
Pierwszorzędny w urządzeniu i dosko­

nałej kucili. 253 4 1 34

Retów kamieniczko
w najzdrowszej dzie lnicy Krakowa tauio 

do sprzedania. 25-58 2 2 
i Zgłoszenia przyjmuje z wyłączeniem 
pośredników Hoszowski, Basztowa 18.

Resluoić
liczyli p a r c e l a  126 sąż głęb.. i.s m, fruntu. 
|ż  prawem wspólnych murów i 18 lat. wot. o l 
; podatku, przy najpiękniejszej ni. Krakowa, jest 

7. wolnej ręki do nabycia. — Zefos/onia pod: 
X . IV. SI. 153 posje rc.-,titnte l i  ra iu * a v  za 
okazaniein kwitu inseratowcgti. 35B8 1 •>

m ł o d y  przeuiysło- 
n W t w i U U I  wiec. dobrze sytuo­
wany, w braku znajomości szuka na tej 
drodze w zamiarze poważnym panny 
(do 24 łat) przystojnej, inteligentnej 
i gospodarnej z posagiem stosownym.

„Fabrykant 1000' poste rosi Kraków 
za okazaniem kwitu inser. 2575 i 6

S t .  F e m o l e i i d t ,  W ie d e ń ,  c. i lc. dostawca dworu 
m r  Wszędzie do nabycia 2539 1 O

I v r  a  - H a w r a n k a
S a t i a t o t y t i m  d l a  c h o r y c h  n a  p ł u c a

w  Zako patiem,
pod kierownictwem » ir a  Z d z i s ł a w a  C z a p l i c k ie g o .
Leczenie klimatyczne, cłvotet\, zno, tuczące. Zabiegi wodolecznicze. 

Na żądanie, tuberkulina.
Centralne ogrzewanie, wodociąg z zitnn j i gorącą wodą, łazienka 

i t. |t. — Prorspekty na żądanie franko. 2054 9 12

a g r a m * 1  13 ietnia, z ukończoną szkolą 
| u  l a  51 e  IIMCI. wydziałową i hilhumicsięcznti 

praict, ką przy nrzędzie pocztowym i F.widencyi 
katastralnej, poszukuje zajęcia biurowego lub 
jako nauczycielka prywatna. Łaskawe zgłoszenia 
pod H. B. poste rest. Wiśnicz, k. Bochni.

2542 2 3

W y k s 7 i a l C 3 n a
praktyczna osoba, mówiąca trzema językami, 
z wysokiemi rekomendacjami, towarzyszytaby 

iko opiekunka do Kissingen lub morza. — 
F o iy g lo te  poste restante L w ó w , 2577

M a j ą t e k
przeszło 350 morgów, blisko m iasta i kolei 
przy szosie, wraz z zasiewami do wydzierżawienia 
od 1 lipca 1907. Inwentarz żywi i martwy 
inożna zakupić w miejscu. — Zgłoszenia pod 
„l)zierżawa“ poete rest. Dębica. 2488 2 2

Domu tui) utiKzhflnlG
z 6 - 8  pokoi z łazienką i pokojem dla -służby 
w zdrowej części m iasta posznkąję od I lipca 
lub sierpnia. O g ró d  bardzo g o z a a a n y  — 

Zgłoszenia listowne pod „M . lO P " przyjtąyje 
A dm inistracja „N. Reformy1*. 2578 1 3

Potrzelny
od 1 łub 15 lipt a b. r. rutynoB any 
b u c h a łte r - fc ik a n s is ła  i kore pondcut 
polskt. nif-mincki. Reflektuje się tylko 
na siłę pierwszorzędną, możliwie ze 
znajomością p r z e m y s łu  brow  n. n ia -  
liiegO. kandydaci mogący złożyć kati- 

cyę mają pierwszeństwo.
Zgłoszenia listowne z odpisami świa­

dectw • pooauiem referencyi pod lit.: 
„B. A W .“  przyjmuje A dm inistracja 
„N. Reformy". -aw ij 1 ri

S. A. Krzyżanowski w Krakowie
K s i ę g a r n i a  i  s k ł a d  n u t  m u z y o z n y c h

poleca

w i e l k i  w y f e ó p  k s i ą ż e k

uft 2 0  h  i w y ż e ] . 2352 3 5

P i K T  F l i l S W d  i j U i m i :
jinjetHw i prńliek mjlfpufcli stpjj^ici!

na ubrania do p dowania. -lla leśniczych, 
turystów, jakoteż prób.-', wszetklc.li ma­
tę ryj mody lla ubrania męskie i dla 
chłopców, uazaizu tk i, tilstry, od najtań­
szych aż do mijw rtworniejsrych gatem- 
kó.w od znanej z rzetclno.iai pierw­
szej i uąjwięki/.e firmy mającej Tofleny

W i a ó D n i e ^ o  l ^ t ł a c k ?
'!. k. nadw. dost. sukna Grac. Murgasse 9.

1142 t t  32

Bank ziemski w Łańcucie
Stow arzyszenie z»4reje.śtffijwaae z ograniczoną poręką,

przyjm uje w kładki na rachunek  bieżąey, p-m-ząwszy od 10 0  koron wyżej 
| opłaca o.l złożonych pieniędzy

O
O

z półrocznem opioccutow tuieiu. — Z rachunku bieżącego Bonk wypłaca: 
za S-liiiowem wypowiedzeniem do 1.000 koron
2 4 14 . •> 3 .0 0 0
zn 30 „ r 3 5.000 „
za Gu „ „ „ 10.000 ., i wyżej.

Bez (uprzedniego wypowiedzenia Bank nie wypłaca żadnej gotówki.
Podatek rentowy od złożonych pieniędzy opłaca Bank z własnych 

funduszów:
Bank urzęduje codziennie od godziny 9 do 12 przed i od 3 do 6 

(io południu z wyjątkiem niedziel i świąt rzj msko-katoł.
I»la zaoszczędzenia opłaty pocztowej, zaiiiiejscowym dostarcza Bank 

czeków pocztowe i Kasy oszczędności.
2 3 4 7 1 3  D i / r e k c g a .

Rządowo u[irawiuQiuv

■45 R a k i e t y ,
"® ** Si',11 i-iL i i 4. « .

l i r o t i i e ł y ,  H a m a k i  i óm? pc^ybory sport,>wft w wielkim a-ybm/e p locają-najtaiKiij

B y u o l t  ; i 7 .R e i i m t  i  S p ó l l ' straK“«*
Ceuulki teg.o dz.iatu ilarmo i optatnie.

H . S t f a ś f s ś s k i e !
w  K r a k o u i e ,  u l .  f r a n c i s z k a t b k a  i .  I .

11 Cstrroklasuwa szkoła paspol. ■/. jęz. Uaucusldm wstep do I fet. z końcom 
6-go roku życia.

■j Ośmioklasowy (leusyouat bez łaciny i groki, a z jęz. angiel., rysun., chemią, 
histor. sz.uki etc.

3) Ośmioklasowe gimnazyum żeńskie z łacjiią i greką, ściśle podług planu pań­
stwowych gimnazjów męskich, z prawem publiczności dla klas I —IV, prawo pnbliez. 
dla klas wyż. w toku,

Kierownik gim nazjum  prof. Antoni Mazanowski. Grono nauczycielskie tworzą 
doborowe siiy profesorskie. In ternat na miejsen. . 1

Wpisy pr/edwakao^jiK od 8 czerwca po południu, po w akacjach od .25 -sierpnia 
Koza i i  i 11 a wstępne 25 i 27 (Ąerwca. . * 1
Bliższe informacye w kancelaryi liyrekcyi (T-ranriszkańska 1. 1 ). ■2390 3 28. •

P r o s z ą  zi! A s z e  W y r o b u  k r a j o w e g o

z „nusorozceitr1 łub „kosą" 288 44 50

z Pierwazsi Galicyjskiej Parowej Fabryki i ty^ła
Szym ona Munka w  Żywcu 1. 4 .

(Z a łożon ej w  ro k u  184S). P ró b k i  i  c e n n ik i d a rm o

tm

j -

>•
N

X
O

2 5 1

313 2
zniżyliśmy cenę

z p o w o d u  251

lWttRZt!DJ& LETHICfi DŁICSICH
-“KAPELGSZY

i  s p r z e d a jo ik iy  j i  ż  <91! 2  K . p o c z ą w s z y  Oidz polecamy

m m iwkis tara i Mnwt twi prawdziwe. BOA !'l™

sPiOOffAL*

hkjta vU iffll. titei i ipstyslłytli lnizsitiytl
pud firma

K. iłZACR I C M S K I 10 KftflKObłlE
p r z y  u l .  ś w .  tH erfru d y  p o d  .\r , 4

wyrabia pod kontrolą kom isji Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez toż luw .

uody m in era ln e  sztu czn e
odpowiauaiace składem chemicznym wodom BILE>SKlf.J GES^ULBIjERSKi EJ, SEL- 

TERSKLKJ, V1CHY, MLltYENBADZtUEJ, HO.MBGRG, K1S8INGEN, tudzież

specyalne lecznicze 1992 \r o
jak : litową, bromową, jodowa żelazistą, kwa,uą, oraz i  o d y  l e c z n i c z e  u o r i u a t n e  

z przepisu P r o t .  . l a w o r s k l e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach , d .ogueryac’' — O-euniki ra  zadanie franco.

K 8  4 K 0 W ,  R y n e k  2 2 .
P i z j - j i m i j e i n y  f u t r u  u a  p r z e c l i o w a n l c .

Z I E L I Ń S K I
m v n  1 m ,  u n i t i H ,  B -h  39.

poleca obficie zaopatrzony magazyn wyrobów optycznych i mechanicznych —
oraz pracownię mechaniczną.

Przyjmuje wszelkich systemów maszyny do pisania do naprawy lub czyszczenia, 
gramofony i t. p., urządza dzwonki elektryczne i telefony.

Wszelkie zamówienia lub naprawy wykonuje uezzwłocznie; z prowtncyi wysyła
odwrotną pocztą. 83 46 o

Posiada wiasną szlmernię szkieł optycznych, każde zatem zamówienie na oku­
lary lub binokle ze szkłami kombinowauemi, wykonuje w przeciągu 24 godzin

Poleca j&aiaowsEC0O sjsłem a MnoMo pryimowe,
Z D rakam i L iterack ie j w K rakow ie, ul. Jagiellońska 10. R ządca d ru k a rn i L . IC G órski.

12929287


